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Pierwsza dyskusja poselska 
nad traktatem litewsko-polskim

Wczoni w sejmowym komitecie spraw zagranicznych odbyła 
■ jerwsza dyskusja nad traktatem litewsko-polskim przed Jego 

Swfikacto w Sejmie RL Dziennikarze na posiedzenie komlteteu 
?**till dopuszczeni. Dyskusja trwała dwie godziny 16 minut 
Tatuowania się częici postów opuszczających salę można było 
„ywnicłkować, że była emocjonalna

Po zakończeniu dyskusji zapyta- den z posłów prawicowych szybko
i przewodniczącego komitetu, wyszedł z  sali zagadkowo stw ler-i

Mjfa Kazysa BOBEUSA o opinię.
EL Dyskusja była bardzo pozy- 
^na, wypowiedziano wiele różnych 
gpjri w rozszerzonym posiedzeniu 
komitetu wzięli udział przedstawicie­
le organizacji społecznych i Innych 
placówek, wtym byłego MSZ, pano­
wie Ozolas, Stankevi5ius, reprezen­
tanci towarzystwa "Vilnija\ przedsta­
wiciele organizacji narodowościo­
wych, pani Kobeckaitś, przedstawi­
ciele MSZ, członkowie państwowej 
delegacji Litwy na rozmowy z Polską, 
i nawet posłowie nie będący człon­
kini naszego komitetu, jak poseł Pe- 
touskas, którzy uczestniczyli w dys­
kusji
' Z zasady zaakceptowano treść 
Wtetu. ale były uwagi co do inter- 
P^p oddzielnych sformułowań — 
zauważył

Zapytałem posła K. Bobelisa o 
^•enie temperatury dyskusji. Je-

dzając, że  mu od tego bolą zęby.
Przewodniczący komitetu K. Bo- 

be lis odpowiedział, że nie wie, czy 
tamtemu posłowi bolały zęby od dys­
kusji, czy od czegoś innego. Dysku­
sje były o tyle gorące i ostre, o ile 
dotyczyły interpretacji. Na przykład 
różniły się interpretacje uczestników 
odnośnie zapisu dotyczącego praw 
mniejszości narodowych: Polaków 
na Utwie i Litwinów w Polsce, spraw 
religii, zakładania szkół. Były różnice' 
w opiniach co do  wspomnienia o 
przeszłości, wydarzeń lat 1920. Nie­
którzy postulowali, aby te wydarze­
nia były specyficznie detalizowane, 
ale w traktacie określone s ą  one 
ogólnie, odzwierciedlają wydarzenia 
w postaci do zaakceptowania przez 
obie strony.

Z kolei lider największej frakcji 
sejmowej DPPL Ju s tin a s  KAROSAS 
zapytany przeze mnie ocenił nastroje

wśród członków komitetu spraw za­
granicznych jako ‘normalne*. Po­
wiedział on, że  ze  strony posłów mó­
w io n o  o ty m , c o  Ich z d a n ie m  
powinno być w traktacie, a  nie o tym, 
co w nim je s t  Na przykład poseł Vy- 
tau tas Landsbergis zgłosił uwagę, 
dlaczego w traktacie zapisane jest o 
Wilnie jako o stolicy Litwy, a  nie o 
historycznej stolicy Litwy. Justinas 
Karosas powiedział, że  nie widzi w 
tym pryncypialnej sprawy i że  w tra­
ktacie międzypaństwowym powinien 
być kompromis. Zdaniem posła, tra­
ktat ustala pryncypia, zaś ustawy Li­
twy i Polski detalizują stosunki.

J .  Karosas powiedział też, że 
posłowie frakcji DPPL jeszcze będą 
omawiać traktat, ale zauważył: ‘J e ­
s tem  całkow icie p rzekonany, że  
członkowie frakcji wypowiedzą się za  
ratyfikacją traktatu*. Przewodniczący 
sejm owego komitetu spraw zagrani­
cznych Kazys Bobelis powiedział 
niżej podpisanem u, że  nie przewidu­
je  podczas debat w komitecie głosów 
przeciw nych traktatow i, a le  być 
może niektórzy posłowie wstrzymają 
się od głosu.

Jó z ef SZOSTAKOWSKI

"LOT" przygotowuje się do lata
Linie Lotnicze "LOT" 
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Samoloty "LOT-u" mają być 
odnowione. Została zawarta umo­
wa w sprawie zakupu dwóch samo­
lotów "Boeing 767-300" i jednego 
"Boeing 737-500". Loty nastąpią 
sukcesywnie na nich w 1995 r. i 
1996 r. Ich łączna cena — 600 min 
USD. Zakup "Boeingów" finansuje 
17 banków, które od 12 lat są fakty­
cznymi gospodarzami samolotów.

Zarówno nowe trasy, jak też 
poprawa obsługi pasażerów oraz 
modernizacja parku mają tylko je­
den cel — utrzymać się na rynku 
światowym, powiedział dyrektor 
handlowy "LOT-u" Jan Mich. Nie­
stety, praktycznie niemożliwością 
jest zachowanie samodzielności

niedużym krajowym liniom lotni­
czym. Dlatego też już od pewnego 
czasu "LOT" szuka solidniejszych 
partnerów. Obecnie spośród licz­
nych kandydatów pozostały tylko 
dwie amerykańskie linie lotnicze— 
"Delta" oraz "American Airlines". 
"Delta* obsługuje 215 miast świata, 
je j linie liczą 566 sam olotów , 
przew ożących rocznie 80 min 
pasażerów. "American Airlines" 
obsługują 201 miast, mają 681 sa­
molotów i przewożą rocznie 85 min 
pasażerów. "LOT" posiada zale­
dwie 37 samolotów i przewozi rocz­
nie milion 200 tys. osób.

(ELTA)

AgroBałt-94

... nie tylko wystawą 
dla Europy Wschodniej
Dzisiaj o godz. 10 w Centrum Wystawowym "Lłtexpo* przy aL 

Lalsv6s 5 w Wilnie otwiera się trzecią międzynarodową rolniczą 
wystawę wyspecjalizowaną "AgroBałt-94".

Jak podkreślił w przededniu jej 
otwarcia na konferencji prasowej dyre­
ktor Centrum Wystawowego Aloyzas 
Tarvydas— jest to tradycyjna już i jed­
na z największych z dotychczas organi­
zowanych tego typu wystaw. Zwięk­
szyła się bowiem nie tylko liczba 
uczestników prezentujących swój do­
robek, lecz także tematyka. 236 firm z 
21 państw przedstawi najnowsze osią­
gnięcia w dziedzinie rolnictwa, produ­
kcji maszyn stosowanych w przemyśle 
spożywczym, drzewnym oraz opa­
kowań.

Jak zaznaczył Dietrich Tuengert- 
hal, dyrektor niemieckiego Instytutu 
Narodowej i Międzynarodowej Gospo­
darki Mięsnej i Spożywczej z Heidel- 
berga— głównego organizatora tej wy­
stawy — jest to największa ekspozycja 
z dotąd organizowanych w Moskwie 
lub innych miastach państw b. ZSRR. 
Stwarza ona możliwość republikom 
bałtyckim stać się ośrodkiem handlo­
wym jednoczącym kraje Zachodu i 
Wschodu.

Po raz pierwszy na wystawie aż 20 
firm zademonstruje różnorodny sprzęt 
służący do opakowań produkcji rolnej. 
Nowością jest też prezentacja prze­
nośnego tartaku na specjalnie urządzo­
nym placyku. Dzięki umiejętnemu jego 
wykorzystaniu w ciągu 5 godzin można 
zbudować drewniany domek z bier­
wion. Po raz pierwszy będą zorganizo­
wane także prelekcje o maksymalnym 
wykorzystaniu resztek, z których moż­
na stworzyć energię. Odbędą się one w 
trzecim dniu trwania wystawy — Dniu 
Niemiec.

Minister rolnictwa RL dr Riman- 
tas Karazija podkreślił znaczenie wy­
stawy dla naszego państwa.— Od chwi­
li o tw arc ia  po raz  pierwszy 
"AgroBałt-92" — znacznie zmienił się 
wygląd wystaw w naszych sklepach. I 
nie tylko dzięki temu, że są tu importo­
wane, gustownie opakowane artykuły. 
Zmienił się również wygląd towarowy

artykułów wytwarzanych w naszym kra- 
ju. W Birżach, Yieźaićiai pomyślnie 
pracują garmażeryjne oddziały prze­
twórcze, w których zainstalowano nie­
mieckie urządzenia.— Dla nas istotne 
znaczenie ma dalsze ugruntowanie naj­
nowszych technologii w przetwórstwie 
i Opakowaniu artykułów rolnych, podo­
bnie jak też zastosowanie w produkcji 
rolnej nowoczesnych maszyn, uzyska­
nie wysoko wydajnego stada zwierząt 
oraz zastosowanie nowoczesnej tech- 

■ nologii ich utrzymania.
Wiele zagadnień zostanie roz­

strzygniętych w toku wystawy i chociaż 
brakuje kredytów, minister wyraził 
nadzieję, że zawrze się tu szereg kontra­
któw w dziedzinie rekonstrukcji prze­
twórstwa produkcji rolnej. Cieszy też 
fakt, że w wystawie tym razem wtórnie 
udział dwukrotnie więcej firm lite­
wskich. Będą po raz pierwszy ekspono­
wane zarodowe okazy trzody chlewnej 
i bydła rogatego z Niemiec, co wzbudzi 
zainteresowanie zarówno specjalistów, 
jak i wszystkich zwiedzających.

Prócz państw tradycyjnie już ucze­
stniczących w "AgroBałt" po raz pier­
wszy oficjalnie weźmie udział Polska, 
Dania i Anglia. Jak i w roku ubiegłym, 
ministerstwa rolnictwa Węgier i Fin­
landii, a także Mołdawii zespołowo za­
prezentują swe państwa. Zapowiedzieli 
też oficjalne zwiedzenie wystawy dele­
gacje Holandii, Francji i Włoch, które 
zapoznają się z perspektywą uczestni­
czenia swych państw w AgroBałt-95. 
Wilno więc staje się nie tylko "wystawą 
dla Wschodniej Europy", ale też staje 
się poważnym partnerem w handlu 
międzynarodowym.

Pny okazji informujemy, ł t  wy­
stawa będzie czynna do 13 mąja od 
godz. 10 do 15 dla spetjallstów I od 15 
do 18 — dla wszystkich chętnych. Za­
praszamy.

Danuta DANOWSKA



Z POLSKI
LECH WAŁĘSA ROZPOCZĄŁ WIZYTĘ W ESTONII 

Lech Wałęsa rozpoczął w poniedziałek rano dwudniową wizytę 
oficjalną w Estonii. Zaraz po przybyciu do Tallinna spotkał się z prezy­
dentem Lennartem Merim w jego siedzibie w pałacu Kadriorg. Po 
rozmowach obu prezydentów odbyło się, podpisanie dwustronnej 
umowy w sprawie uniknięcia podwójnego opodatkowania.

UROCZYSTOŚĆ W 49 ROCZNICĘ ZAKOŃCZENIA 
II WOJNY ŚWIATOWEJ

 |s maja w południe, w 49 rocznicę zakończenia n  wojny Światowej,
na FI. Marszałka Piłsudskiego w Warszawie odbyła się ceremonia 
złożenia wieńców i uroczysta zmiana posterunku honorowego przy 
| Groble Nieznanego Żołnierza.
| W  asyście Kompanii Reprezentacyjnej WP, licznych pocztów sztan­
darowych oraz mieszkańców Warszawy, wieńce i wiązanki kwiatów na 
płycie Grobu Nieznanego Żołnierza złożyły delegacje parlamentu, U- 
tzędu ds. Kombatantów i Osób Represjonowanych, Ministerstwa Ob­
rony Narodowej', organizacji kombatanckich i młodzieżowych, władz 
stolicy, a także ^kredytowani w Warszawie attaches wojskowi państw 
koalicji antyhitlerowskiej.

Dzień Zwycięstwa jcpt obchodzony w Polsce 8 maja, w dniu za­
kończenia wojny w Europie, po raz trzeci. Wcześniej, przez ponad 40 lat 

b. państwach socjalistycznych oficjalnie Dzień Zwycięstwa obchodzo­
no 9 maja, w rocznicę złożenia w Berlinie podpisu pod aktem kapitulacji 
Niemiec przez przedstawiciela ZSRR. Faktycznie, akt bezwarunkowej 
kapitulacji III Rzeszy podpisano już 7 maja 1945 r. w Relms (Francja). 
W Europie Zachodniej Dniem Zwycięstwa jest 8 maja.

STRAJKI TRWAJĄ 
Rzecznik prasowy Komisji Krajowej "Solidarności" Piotr Żak stwier­

dził, że gdyby doszło do spotkania "S" z rządem, strajki zostałyby zawie­
szone.

Swojego pełnego poparcia akcjom protestacyjnym NSZZ "Solidar­
ność" udzielił, obradujący w Warszawie, Zarząd Główny Ruchu dla 
Rzeczypospolitej. "Jato ugrupowanie wywodzące się z autentycznego 
nurtu solidarnościowego, rozumiemy konieczność protestu i akceptuje­
my jego strajkową formę* — czyta my w uchwale.

Bronisław Geremek wyraził w niedzielę na antenie Radia Białystok 
pogląd, że w obecnej sytuacji strajkowej w kraju pojawiają się elementy 
manipulowania społecznymi nastrojami oraz pokusa jej wykorzystania 
do celów politycznych.

BĘDĄ PROGRAMY TV PO LITEWSKU 
Programy telewizyjne w języku litewskim dla mieszkającej na Su- 

walszczyżnie mniejszości narodowej ma w swych zamierzeniach studio 
TV, rozpoczynające działalność w Suwałkach. Na początek będzie ono 
przygotowywało raz w miesiącu samodzielny program pt. "Suwalsko- 
Mazurski Kurier Telewizyjny" — poinformował Marek Kuliński z Tele­
wizyjnego Kuriera Województw.

Studio, które mieści się w Wojewódzkim Domu Kultury, powstało 
funduszy tej instytucji oraz Warszawskiego Ośrodka Telewizyjnego. 

Wyposażenie — to profesjonalna kamera oraz urządzenia do montażu 
obrazu i dźwięku telewizyjnego. Suwalskie studio na codzień 
współpracuje z wydawanym w Białymstoku cotygodniowym Telewizyj­
nym Kurierem Kresowym.

JAROSZEWICZOWIE ZGINĘLI PODCZAS NAPADU 
RABUNKOWEGO 

Piotr i Alicja Jaroszewiczowie zostali zamordowani podczas napadu 
rabunkowego — poinformowano na konferencji prasowej w Prokura­
turze Wojewódzkiej w Warszawie. Prokuratura nie wie jednak do końca 

zginęło z ich domu w podwarszawskim Aninie, gdzie zamordowano 
ich w nocy z 31 sierpnia na 1 września 1992 r.

Dwaj z czterech podejrzewanych o to zabójstwo mężczyzn mają 
sprawę w sądzie o Inne przestępstwa. Wszyscy czterej mieszkają w 
okolicach Warszawy, a trzech to recydywiści. Podejrzani nie przyznali się 
do zabójstwa byłego premiera PRL i jego żony.

Podejrzani nie wiedzieli kim są ich ofiary, a o tym, że zamordowali 
premiera dowiedzieli się następnego dnia z prasy.

W śledztwie ustalono, że podejrzani maltretowali swe ofiary przed 
zabiciem.

Kandydat opozycji 
wygrywa wybory 
prezydenckie

47-letni finansista, kandydat opo­
zycyjnej Rewolucyjnej Partii Demo­
kratycznej (PRD) Ernesto Perez Bal- 
iadares wygrał wybory prezydenckie— 
wstępnie podał Trybunał Wyborczy w 
stolicy Panamy.

Po objiczeniu 55,6 proc. głosów, 
na kandydata PRD oddano 33,3 proc. 
głosów.

Na drugim miejscu uplasowała się 
kandydatka rządzącej dotychczas Par­
tii Amulfista (PA) Mireya Moscoso, 
zdobywając 27,8 proc. głosów.

Trzecie miejsce zajął aktor filmo­
wy i piosenkarz Ruben Blades wystę­
pujący z ram ien ia  ugrupow ania 
"Matka Ziemia", któiy zdobył ok. 17,1 
proc. głosów.

Były to pierwsze w Panamie wy­
bory od obalenia w 1989 r. przez in­
terwencyjne wojska amerykańskie 
dyktatora Panamy, gen. Manuela No- 
riegi, który za handel narkotykami 
skazany został w USA na wieloletnie 
więzienie.

Były to też pierwsze od wielu lat 
wybory, w których niewidoczna była 
armia, tradycyjnie wywierająca decy­
dujący nacisk na życie polityczne Pana­
my.

Mandela — pierwszy 
czarny prezydent RPA

Inauguracyjna sesja nowego par­
lamentu Republiki Południowej Afry­
ki (w którym na 400 deputowanych 252 
to  członkowie Afrykańskiego Kongre- 
s u. Na rod owego Nelsona Mandeli) za­
początkowała w poniedziałek rano 
nowy rozdział w historii RPA: sesja, 
rozpoczęta zaprzysiężeniem w pierws­
zej kolejności czarnych posłów, sym­
bolizuje koniec apartheiau i ponad 3 
wieków całkowitej dominacji białych.

M a n d e la , k tó ry  za p ła c ił  za 
głoszenie równości wszystkich ras nie­
mal 28 latami więzienia, zostanie wyb­
rany na tej sesji na pierwszego czarne­
go prezydenta kraju. Jego zastępcą 
zostanie Fredenk de K lerk, dotychc­
zasowy prezydent, który na czele rzą­
dzącej dotąd partii białych, Partii Na­
rodowej, przygotował wraz z Mandelą 
likwidację apartheidu i nieuniknione 
przejście do systemu demokracji dla 
wszystkich mieszkańców RPA, nieza­
leżnie od koloru skóry.

WĘGRY

Socjaliści górą
W pierwszej turze wyborów do 

parlamentu węgierskiego zdecydowa­
ne zwycięstwo odnieśli socjaliści, na 
których  głoaowała jedna  trzecia  
Węgrów. Sprawdziły się przewidywa­
nia, że wyborcy odsuną od władzy rzą­
dzącą od 4 lat koalicję prawicową. Nie 
spełniła ona oczekiwań związanych z 
upadkiem komunizmu, lecz kojarzyła 
się z coraz większymi wyrzeczeniami 
spowodowanymi przestawianiem gos­
podarki na system wolnorynkowy.

W pierwszym głosowaniu — nas­
tępne odbędzie się za trzy tygodnie 29 
maja— Węgierska Partia Socjalistycz­
na (WPS) zdobyła 32^2 proc. głosów. 
Kolejne miejsca zajęły: liberalny Zwią­
zek wolnych Demokratów — 19,44 
proc. głosów, rządzące Węgierskie 
Forum Demokratyczne— 12,03 proc., 
chłopska Partia Drobnych Rolników 
— 8,46 proc., liberalny Związek 
Młodych Demokratów — 7,45 proc. i 
Chrześcijańscy Demokraci — 7,29 
proc.

Pozostałe partie nie przekroczyły 
5-proc. progu wyborczego. Do parla­
mentu wejdą więc te same partie, które 
w nim były do tej pory. Inna będzie 
jednak Koalicja rządząca. Jest też 
możliwe, że socjaliści będą rządzić w 
pojedynkę.

Lider socjalistów Gyula Horn po­
w iedział po ogłoszeniu wyników 
pierwszej tury wyborów, że sądla niego 
"przyjemną niespodzianką". Dowodzą* 
iż WPS może wygrać całe wybory oraz 
"stworzyć atmosferę współpracy i tole­
rancji" — podkreślił.

"W drugich wolnych wyborach 
Węgry na zawsze stały się krajem de­
mokratycznym”, powiedział zastępca 
Horna (przebywającego w szpitalu po 
wypadku samochodowym) Imre Sze- 
keres. Główny ekonomista socjalistów 
Laszlo Bekesi przestrzegł jednak, że w 
niedzielę WPS "wysrała ważną bitwę, 
ale nie wojnę". O kilku ostatnich tygod­
niach propagandy sukcesu głoszonej 
przez rządzącą koalicję Bekesi ironicz­
nie powiedział, że zredukowanie tych 
o s iąg n ięć  do  połow y znaczn ie  
ułatwiłoby zadanie nowemu rządowi.

•Lider Forum Demokratycznego 
Lajos Fu er (zasłynął z tego, że po zwy­
cięstw ie lewicy w Polsce ogłosił: 
"warszawa padła!”, a potem nieustan­
nie przestrzegał przed socjalistami) 
powiedział swego czasu, że wybory za-
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partia jest jedyną siłą, kifa L  
"zrównoważyć nadmierną I 
lii Socjalistycznej", Taka i E ?  
dz ie  staw ka w drugiej i - 
g łosow ania. Wolni DcmokS 
których uważa się za eweeiuŁ 
partnerów koaUgnychwtządS 
rzonym przez socjalistów, o w  
wali WPS zwycięstwa.

Źle wypadł w wyborach 
Związek Młodych Demokrato p i  
DESZ), który także domagała^ 
nięcia obecnego rządu, a le jk i 
cześnie chciał zapobiec powrota*! 
władzy "starej gwardii”. FlDESfl 
uważa, ze za wcześnie, a by bMu|  
przyszłej koalicji, a utworzenie ps i 
socjalistów rządu moicjoofcnaJ 
jest nieprawdopodoha&Sfff p«i| 
Viktor Orban stwierdzi, że rob I  
wyborów skłania co do złażeoii rcjjl 
nacji, i dodał, że dopóki jeaaei&i I 
czele FIDESZ, nie zawrze kotfcpt) 
socjalistami i pozostanie do lich 
opozycji.

Także ChrześcijańscyDenta I 
dotąd partnerzy koalicyjni Fenami 
mokra tycznego, przestrzegają pall 
zbyt duzą władzą socjalistów i !■** I  
ją oczekują drugiej luty głosem I 
przed którą mogą powstać lóńe® I 
sze wyborcze. Ą

Porażkę wyborczą powody sa I 
nie prawicowa Partia Wągienfcl 
Sprawiedliwości i Żyda Isiwh 
oraz komunistyczna Partia Rot® |  
cza. Obie szumnie zapowiadaljr*?*! 
do parlamentu. 3

WATYKAN

Papież opuści szpital 20 maja
Chirurg Cianfranco I

informował, że Jan PawełllBjj®^ I
w szpitalu lekką pracą papfc*-. I  
C hoć uprawianie narciar*1*1 I 
wchodzi już w rachubę, ad**** ̂  i  
rurga nie ma żadnych . v P 
papież uprawiał drugi ze I
nychsportów— pływanie-

, Jan Paweł II będzie mógł opuścić 
szpital koło 20 maja — poinformował 
chirurg rzymskiej kliniki Gemelli, 
który niedawno operował papieża. Po 
opuszczeniu szpitala Ojciec Święty uda 
się do swej letniej rezydencji w Castel- 
gandolfo, gdzie spędzi okres rekonwa­
lescencji.

BIAŁORUSI "Lach jak bolszewik i...już się zbliża'
Jeszcze się Białoruś nie wydobyła 

na dobre spod komunistycznego buta-, 
a już ją siłą wpychają pod warszawski 
obcas— zauważa w białoruskim czaso­
piśmie "Słowo cerkiewne" autor ob­
szernej publikacji, podpisanej "Podla- 
siak". Różnicy między bolszewickim a 
polskim uciskiem nie widzi: pierwszy 
but ciężki i gruchoczący kości, a drugi 
— na denkim obcasie, przebijającym 
serce.

Bolszewicy ustępują na Białorusi 
miejsca Lachom — przestrzega "Pod- 
lasiak" i pisze: "Na wyliczenie wszyst­
kich Polaków, jacy obecnie przewodzą 
(czytaj: władają) na Białorusi — 
wołowej skóry nie starczy". Polakiem 
jest dla autora i Szuszkiewicz i Pazniak 
i nieprzebranerzeszę tych, którzy dziś 
"nic nie robią, tylko odbudowują dwory 
i pałace Mickiewicza: Kościuszki, Mo­
niuszki, Ogińskiego |  innych zdrajców 
Białorusi, co to za trzydzieśd judaszo­
wych srebrników sitall się sługami 
Warszawy". Do legionu obecnych

zdrajęów wciela on prof. Adama Ma- 
lidsa, co to "rączki liże księżniczce czys­
tej krwi Radziwiłłównie" i "z rączek 
pani ambasador III Prawdziwie Wol- 
nej Rzeczypospolitej bierze najwyższe 
ordery za odrodzenie polskości na 
Białorusi".

Profesorowi wtóruje — donosi 
prawosławnym wiernym "Pod lasiak" 
— niezliczony tłum "różnych hryckie- 
wiczów, iwanowów, łojków". Wszyscy 
oni nie zapominają o "wskrzeszeniu 
śm ierte ln eg o  wroga narodu  
białoruskiego — katolicyzmu czy reli- 
gii unickiej". W tym samym czasie — 
wskazuje aulor—gdy białoruskie'dzie- 
ci umierają z niedożywienia łub w wy­
niku Czarnobyla, ludzie nie .mają 

' dachu nad głową, żyją w nędzy — 
"białoruscy lokaje warszawskich 
panów" odbudowują kośdoły, ściągają 
polskich księży, organistów, zakon­
ników, a cl wieszają portrety Wałęsy, 
Piłsudskiego, Wojtyły, uczą dzieci szo­
winistycznych piosenek i rozpowszech­

n iają  książki o polskich kresach 
"których teraz w Polsce wychodzi niez­
liczone mnóstwo". Doszło do tego — 
zauważa się w publikacji "Słowa cer­
kiewnego" —  że "chodaż na ziemiach 
białoruskich jest wszystkiego 10 proc. 
katolików, to święta katolickie mają 
status państwowych".

"Podlasiak" zwierza się czytelni­
kom: "Serce krwawi, gdy się widzi, jak 
władcy politycznego i duchowego 
życia Republiki Białoruś z  całych sił 
s tarają  się odrodzić na ziemiach 
białoruskich Jaśniepanską Rzeczpos­
politą Polską".

W tym samym czasie — skarży się 
autor — "na naszej Białostocczyinie, 
Polska wykańcza, wycina z korzeniami 
wszystko, co białoruskie". Twierdzi on, 
iż polski rząd zamierza Białostockie 
uczynić strefą ekologicznie czystą, 
wolną od przemysłu i ocenia ów zamiar 
jako świadomy plan przekształcenia 
Białostocczyzny w "aborygeński skan­
sen, gdzie Białorusini mają zostać cof*

nięd do poziomu żyda epoki kamien­
nej („.), a z czystego powietrza korzys­
tać będą Polacy, Niemcy, Francuzi".

P rzykładów  "w ykorzeniania 
śladów białoruskości w Polsce i na 
Białostocczyinie" — przywołuje "Pod­
lasiak" więcej. Twierdzi iż na pewno nie 
doczekają się uhonorowania pierwsi 
d ru k a rz e  na P o d lasiu  — P io tr  
Mśdsławieci Iwan Fiodorow, twórca 
białorusycystyki Karski, pierwszy pre­
zes Białoruskiej Akademii Nauk, uro­
dzony na Białostocczyinie Wsiewołod 
Ignaiowski."

"Za to białoruscy lokaje polskich 
panów zanieczyścili całą naszą świętą 
ziemię białoruską pomnikami dla 
zwyczajnych polskich bandytów — 
AK-owców, NSZ-owców, WiN-owców 
i innych, którzy Zabijali Białorusinów, 
pom agali N iem com  wyniszczać 
białoruskie ośrodki oporu, rabowali, 
palili białoruskie wioski, niszczyli 
wszystko, co białoruskie". Autor twier­
dzi, że wszystkie groby Polaków na

Białorusi kryją wyłącznie I 
co "albo  byli n i s i c iy ^ 1 
białoruskiego język*, .* i
albo działali jak bandyo***^ 
winnych B ia ło ru ś ta ^ 9  R»|n 

W zakończeniu P" w  
"Podlasiak" pisze: i
ność" zapanowała w r̂ac** 
B ia ło ru si!  Gotuj g g  f  «
Białorusinie
tolickich panów!!-1* i

"Słowo Cerkiewna 
nikiem zarejestrowany** . * P
wie Informacji i *
nakładzie 10 tys- e g K j  >  |
państwowej sieci I
Założydelem pisma 
parafia św. Michał*
Żodino, wydawcą Al Jp 
wic*. M iesięcznik ® 
"Białoruska prawosła HEg* i 
ukazuje się kaidoi***0* n  
iż wydawany jest J
metropolity Piła****MB B  1
Prawosławnymi SigjSfiflj
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'  .„ -P C I RADY EURO PY —  O  O C H R O N IE  S O C JA L N E J  
U T W Y

dni w Wilnie, w hotelu 'Karolina' trwało seminarium zorganizowane 
M inisterstw a Ochrony Socjalnej Litwy i ekspertów Rady Europy 

| jinicj#'11* g^ęjgjjiej j zatrudnienia: stan na Litwie i normy europejskie. 
ti °JJująC pracę seminarium, kierownik wydziału ochrony socjalnej i 
MsU . pa(jy Europy S. G. Nagel powiedział, że dobrze przygotowanej 

ochrony socjalnej w naszym kraju jeszcze nie ma, większość ustaw 
konceP̂ j j omawia, jednak jasne jest, że Litwa zamierza stworzyć 
d° i  odpowiadający ludziom system ochrony socjalnej.

U N IC H  I —  U N A S  
7 mąja odbyło się w Wilnie seminarium —  'P rasa  w Niemczech. Prob- 
nr«sv niezależnej*. Seminarium zorganizował Instytut Stosunków Mię- 
grodowych w Stuttgarcie wraz ze  Związkiem Dziennikarzy Litwy. Przed- 

* ' ncieie prasy niemieckiej wygłosili odczyty o strukturze prasy swego kraju, 
fenologii, pracownikach, o ustawach prasy państw europejskich, z przed- 

îcieiami mass mediów Litwy dyskutowali o etyce dziennikarskiej, elemen- 
* subiektywnych w prasie niezależnej. Podstawowym źródłemfinansowa- 
niemiockich stacji radiowych i telewizyjnych jest podatek w wysokości 

-  mare|( od każdego, kto ma odbiorniki radiowe i telewizyjne — oraz 
J/tum- M. in. środki za reklamę od 1985 r. do 1992 r. wzrosły dwukrotnie, 
■ i  nie pozwala się jej nadawać dłużej, niż 20 minut na dobę.

OPŁATA ZA ŁĄ C ZN O Ś Ć  P LU S  W A R T O Ś Ć  D O D A N A  
Państwowo przedsiębiorstwo *Lietuvos telekomas- poinformowało, że na 

fetach w miejscach opłaty usług łączności (czyli w oddziałach pocztowych) 
a m«j do wskazanej sumy włączono opłatę abonamentową za  telefon w maju 
k® z podatkiem od wartości dodanej oraz opłatę rozmów międzymiasto­
w y ch , międzynarodowych za kwiecień — bez wartości dodanej.

ftfwnież w następnych miesiącach sum a wszystkich opłat za  łączność 
tedie podawana z podatkiem od wartości dodanej.

Informacji w tej kwestii udzielają filie 'LJetuvos telekom as' I wydziały służb 
abonamentowych telekomunikacji. Dziwne, przecież łączność telefoniczna i 
pocztowa nia stanowiły przedmiotu importu.

SKARB W UB. R. ZWIĘKSZYŁ SIĘ O 7,2 MLN LITÓW 
Dzięki staraniom kontroli państwowej, w ubiegłym roku do skarbu 

państwa zwrócono 7,2 min litów. Te środki wyegzekwowano od przedsię­
biorstw i instytucji za naruszenia ustaw itp. Informuje się o tym w rocznym 
sprawozdaniu Departamentu Kontroli Państwowej Sejmowi.

Kontroler państwowy Vidas Kundrotas w piątek na konferencji prasowej 
zaznaczył, ie sprawozdanie to jest pierwsze, zgłoszone Sejmowi jako doku­
ment oficjalny. Po raz pierwszy podaje się wyniki tematycznych sprawdzeń 
rozpoczętych w ubiegłym roku na skale  państw ową. Skontrolowano 
działalność służb prywatyzacji i regulacji rolnych, dokonano  rewizji 
działalności gospodarczo-finansowej przedsiębiorstw państwowych systemu 
lirtwos dujos1, sprawdzono, jak wykorzystuje się przydzielane z budżetu 
kompensaty za energię cieplną. Najwięcej naruszeń zanotowano w pracy 
służb piywatyzacji.

14 MAJA NIE BĘDĄ KURSOWAŁY POCIĄGI... 
Przedsiębiorstwo państwowe 'Lietuvos geleżinkeliai* informuje, że  z po­

rodu kapitalnego remontu mostu na odcinku między stacjami Pabrade — 
Skersabaliai 14 maja br. nie b ęd ą  kursowały następujące pociągi: nr 
6490/6491 Wilno — Uciana — Wilno; nr 6462/6463 Wilno —  Turmonty — 
Wilno; nr 6410/6413 Wilno —  Didżiasalis —  Wilno; nr 634/635 Wilno — 
P̂ flawpils—Wilno. Pociąg nr636/637Wilno— Daugawpils— Wilno będzie 
wsowalz Wilna do Turmont i z  powrotem. Z Wilna wyjedzie o godz. 13.09 
(3 minuty wcześniej), z Turmont wyjedzie o  19.12 (zgodnie z rozkładem). 

POSEŁ NA SEJM WPROWADZA SPOŁECZNOŚĆ W BŁĄD? 
Grupa dawnych wilnian poprosiła Telewizję Litewską o zdementowanie 

wypowiedzi Vytautasa Plećkartisa, członka sejmowej frakcji socjaldemok- 
w programie TV 22 kwietnia, że  na przedwojennej Wileńszczyźnie było 

^ 2  proc. Litwinów. ' - -
^ r0̂e$orow',e S, Abramauskas, P. Ćibiras, A. GriSka, K. Makariunas, 

Yingas Martinkenas i emerytowany dziennikarz Izidorius Śimelionis 
członka Sejmu, w której wyrażają oburzenie z  powodu 

rozpowszechnionej przez V. Plećkartisa i niekompetencji Li­

zani podkreślają, że nawet nieprzychylna dla Litwinów przedwojen- 
by|0 ' na ®^ystyka polska podawała, że  na ówczesnej Wileńszczyźnie 

80 tys. Litwinów. Natomiast według danych historyka Broniusa 
noi£ n ^  korzystał ze źródeł polskich, Litwinów uznających odręb- 

było ponad 200 tysięcy. Tak czy owak odnosi się w rażeniej
'Sfńat ' wilnianie* tylko czekali na okazję, aby znowu poruszyć ten drażliwy

TRZECIA REPUBLIKAŃSKA 
„  OLIMPIADA MŁODYCH MENEDŻERÓW
" cl*>Pc4 wi dziewczyny z różnych szkół średnich Wilna, Poniewieża, 

7 maja uczestniczyli w trzeciej republikańskiej 
I m*nec^źerów, która się odbyła w Ministerstwie Prze-

%  1 j1, Olimpiada zorganizowana została przez ministerstwa Prze- 
•*1blo ca! ®osP°darki» Kultury i Oświaty, litewskie Stowarzyszenie 

^  r  ’ ^ ews^ e Stowarzyszenie Marketingu. Uczestnicy olimpła-
Pytani3 ^ semn'e zadania z  matematyki (logiki formalnej), odpowia- 

Sch , pr *azza^reau ekonomiki i zarządzania, zdawali egzamin z języków 
I 2 komputerem, grali w grę, przygotowaną przez psycho-
I ?  ****8kisa. Pierwsze miejsce zdobył Audrius Alkauskas. Dru-

Rićiardasowi Lenertasovi (Wileńskie Młodzieżowe 
*"n*arHn ^ ° rczo^ i  I Zarządzania). Na trzecim miejscu uplasowali 

Paltot!* **ur*cuvena® i Kęstutis Oadeikis z Poniewieża. Olimpiadę 
^ P is c ^  Przedsiębiorstwo akcyjne *Uetuvos Prekyba*, spółka

| * _  ukan«*i akcyjna spółka handlowa 'Apranga*. inne przed- 
r°zwijająca działalność młodocianych menedżerów.

m czeka na rozmowy z Wami, szanowni
^  Adamowicz, zastępca r e d a k t o r a .^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^

doniesień agencji Inform acyjnych, rad ia ,
• ja s n y c h  przygotowała Jadw iga PO D M O STK O

W ielu obywateli 
naszego kraju— Litwi­
ni, Polacy, Żydzi, Ros­
janie — uczestniczyli 
we wspólnej walce na­
rodów świata przeciw­
ko, hitleryzmowi. Nikt 
nie jest w stanie wyk­
reślić ich z historii, 
pomniejszyć ich ofiary, 
zetrzeć ich imiona z pa­
m ięc i. O d d a jąc  im 
hołd, tysiące miesz­
kańców Litwy uczest­
niczyło w obchodach 
dnia zwycięstwa nad 
faszyzmem.

NA Z D JĘ C IU : 
składanie kwiatów na 
Cmentarzu Antokols- 
Idm w Wilnie.

Fot W. Olszewski

NA TEMATY
a k tu a ln e  Podatelcod wartości dodanej czyli VAT

Wiele się ostatnio mówi i pisze o 
wprowadzonym od 1 maja br. podat­
ku od wartości dodanej, czyli skądi­
nąd znanym VAT. Co to za  podatek, 
kogo będzie obowiązywał?

Podatek od wartości dodanej 
wprowadza się  w zamianę ogólnej 
akcyzy. Je st to  podatek, który będą 
płacić użytkownicy. Pobiera się go 
o d  k a ż d e j  t ra n s a k c j i  m iędzy  
wytwórcą i nabywcą, poczynając od 
produkcji czy importu, później w 
toku przydziału i kończąc konsu­
mentem. Jako że  w łańcuchu tym 
każdy nabywca będzie żądał zwrotu 
podatku, który pobiera od osoby ku­
pującej od niego towar, cały więc w 
tym przypadku ciężar sp ad a  na kon­
sumenta.

Ze wzrostem wartości towaru, po 
przebyciu przez niego procęsów 
w y tw ó rczeg o  i ro zd z ie lczeg g o , 
wzrasta również podatek od  war­
tości dodanej.

Pierw szym  pań stw em , które 
wprowadziło podatek od wartości 
dodanej, była Francja. W 1948 roku 
wprowadziła u  siebie, następnie w 
koloniach. W 1957 r. państwa podpi­
sały w Rzymie umowę i utworzyły 
Ekonomiczny Związek Europy. Pod­
stawowym celem tego związku było

utworzyć wspólny europejski rynek, 
który by się przeciwstawił potenc­
jałowi USA i Japonii.

Rada Ministrów Ekonomicznego 
Związku Europy zatwierdziła dwa 
normatywne akty, które obowiązały 
państwa członkowskie do wprowa­
dzenia podatku od wartości doda­
nej. Dokładny czas wprowadzenia 
podatku — do uzgodnienia

W 1968 roku podatek od war­
tości dodanej wprowadzają Niemcy, 
a  w 1973 roku podatek ten był wpro­
wadzony już w 10 państwach. W 
roku 1987 określono jednakowe kry­
teria podatku dla wszystkich państw 
członkowskich. W kilka lat później 
państw o, które chciało s tać  się 
członkiem Ekonomicznego Związku 
Europy, miało obowiązek wprowa­
dzić podatek od wartości dodanej. 
Tak zachowały się: Hiszpania i Por­
tugalia. W 1988 roku podatek ten 
w prow adziły  W ęgry, n a s tę p n ie  
Słowacja i Czechy. Zawędrował też 
on do Argentyny, Indii i Japonii. W 
1993 r. wprowadziła go Polska. Tary­
fy podatku w różnych krajach są 
różne: n p .— w Estonii i Łotwie — 18 
proc., w Oanii — aż 25 proc.

Czy potrzebny jest Litwie poda­
tek od wartości dodanej? Jak najbar­

dziej, gdy gospodarka od centralizo­
wanego planowania przechodzi w 
rynkową powinien się również zmie­
niać system podatkowy. Zresztą, 
chcąc wzmonić system gospodar­
czy, należy dać pierwszeństwo podat­
kom użytkowym, a  nie zwiększeniu 
podatków dochodowych. Większe 
podatki dochodowe nie dopingują 
działalności przedsiębiorców , a 
osłabiają gospodarkę. Podatek'od 
wartości dodanej wyraźnie dopingu- ■ 
je rozwój ekonomiczny. Potwierdziło 
to już doświadczenie innych krajów.

W jaki sposób podatek od war­
tości dodanej będzie rzutował na 
twoim biznesie? W telegraficznym 
skrócie nie sposób tego wyjaśnić. 
Najlepiej na to odpowie specjalna 
broszurka p t  'Wskazówki metody­
czne o podatkach*, w której jest bar­
dzo dokładne tłumaczenie dotyczą­
ce  każdego przypadku. Można ją 
nabyć w inspekcji podatkowej. 
Prócz tego, we wszystkich więk­
szych miastach republiki będą orga­
nizowane nieodpłatne seminaria 
Skorzystać z nich będą mogli przed­
siębiorcy, księgowi oraz ci wszyscy, 
którzy zajmują się jakąkolwiek ko­
mercją.

Julłtta TRYK

"II wojna światowa nie wszędzie się skończyła..."
— Świat musiałby zrozumieć, że II 

w ojna światowa nie  wszędzię się 
skończyła — np. w Estonii wbrew jej 
woli stacjonuje wprowadzone przpd 50 
laty obce wojsko— twierdzi lider opo­
zycji, poseł V. LANDSBERGIS. W 
niektórych stolicach Europy są nadal 
z a g a rn ię te  am basady  paj&sjw 
bałtyckich.

V. Landsbergisa niepokoi prze­
bieg pertraktacji estońsko-rosyjskich 
w sprawie wycofania wojsk. Uwa^a on, 
że po złamaniu oporu Łotwy przycho­
dzi czas na Estonię. Łotwa, jego zda­
niem, podpisała porozumienie o wyco­
faniu wojsk rosyjskich, pod naciskiem 
Rosji. Zaś władze Łotwy, jak mówił, 
zgodziły się bez radości z tym wymu-^ 
szonym krokiem.— Polityka ustępstw, 
przystosowania przynosi negatywne 
wyniki, zaś zbliżenie z Rosją w tym 
momencie, kiedy demokratyczne siły 
Rosji są słabe, może być zgubne — 
uważa V. Landsbergis.

Z KONFERENCJI 
PRASOWEJ W SEJMIE RL

— Minister obrony Rosji otwarcie 
uprawia szantaż, zagrażając, że jeśli nie 
będą przyjęte warunki jego kraju, to w 
ogóle nie wyprowadzi pozostałych 2,5 
tysięcy żołnierzy z Estonii, a nawet za­
mierza się uciec do dodatkowej inwaz­
ji. To wyzwanie Zachodowi oraz jed­
nocześnie sprawdzenie, jak będzie 
można zachowywać się z Estonią, nie­
zadługo może nawet i z Litwą — 
stwierdza w swym oświadczeniu V. 
Landsbergis. — najbliżsi sąsiedzi Es­
tonii musieliby przyjść jej z pomocą 
przypominając militarystom Rosji i 
światu, iż to wojsko musi opuścić Esto­
nię bezwarunkowo...

Inaczej, pozostając tam wbrew 
woli Estonii, zdaniem lidera opozycji, 
potwierdzi ono, iż ciągle jest okupacyj­

ne i wykorzystywane do przygotowania 
nowej agresji V. Landsbergis uważa, 
że duże państwo, grożące siłą zbrojną 
dla małej sąsiadki, nie powinnoby 
ubiegać się o przyjęcie do Rady Euro-
py-

Poruszając problem zmilitaryzo­
wanego Kaliningradu, V. Landsbergis 
zaznaczył, że planuje się tam utworzyć 
zjednoczone ugrupowanie bałtyckich 
wojsk lądowych i morskich, co zazwy­
czaj się robi celem zwiększenia opera­
tywności działań. — Czyżby powstanie 
tam bałtycki ośrodek wojskowy?.. — 
pytał V. Landsbergis twierdząc, że nie 
jest to przyjemny fakt dla Litwy jako 
dla kraju, znajdującego się w strefie 
największego niebezpieczeństwa. Poli­
tycznie rzecz biorąc, V. Landsbergis 
jest przekonany, że Rosja dąży do 
umocnienia swej wojskowej obecności 
w samym środku Europy.;!

Jadwiga BIELAWSKA

Dziś w bankach litewskich W c zo ra j

KURS WALUT

dolar
amerykański

marka
niemiecka

rubel rosyjski 
(za 100)

w  iN aroaow ym  
B a n k u  P o lsk imskup | sprzedaż skup [sprzedaż skup [sprzedaż

„Litimpex bankas” 4,00 4,00 
(0,75%) (0,50%) 2^7 2,42 0,18 0,21 skup sprzedaż

„Ytlnłaus bankas** 4,00 4,00 
(-0,04) (*+0,02) 2,38 2,44 0,15 0,25

Frank
francuski 3846 4004

„Aurabankas” 3,97 4,02 237 2,41 0,18 0,22 Marka
niemiecka 13180 13718

nLletuvos verslas** 4,00 4,00 
(0,75%) (0,50%) 236 2,43 0,20 0,40 Dolar

ameiy kański 22011 22909

„Lietuvos akcinis 
inovaclnLs bankas**

4,00 4,00 
(0,75%) (0,5%) 237 2,42 | - Funt brytyjski 32910 34254

„Hermis** 3,98 4,01 237 2,41 0,16 0,20
Frank
szwą|carski 15491 16123
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Ile kosztuje dziecko?
Trwająca karuzela ceni upadek go­

spodarczy coraz bardziej odstraszają 
"bociany” od Litwy. Liczba dzieci uro­
dzonych w roku ubiegłym w republice 
zmalała o 6,9 tys., ponad połowa (51 
proc.) rodzin, wychowujących dzieci do 
wieku 18 lat, ma tylko po jednym dziec­
ku, po dwoje dzieci posiada 40 proc., 
troje—zaledwie 7 proc. rodzin. Kobie­
ty, niepewne dnia jutrzejszego rodziny, 
starają się rodzić jak najmniej dzieci.

W tym roku na sferę socjalną pla­
nuje się przeznaczyć 59 proc. wszy­
stkich środków budżetu państwowego. 
Według danych wydziału pomocy dla 
rodziny Ministerstwa Opieki Społecz­
nej, w ciągu miesiąca tytułem różnych 
zasiłków wypłaca się rodzicom 1,5 min 
litów. W roku ubiegłym na Litwie ogó­
łem wypłacono 10,5 min litów zasiłku 
natomiast suma wyasygnowana na te 
cele wyniosła 148,9 min litów, tj. ponad 
95 proc. wyasygnowanych środków nie 
została wykorzystana.

Z  budżetu ubezpieczeń społecz­
nych i samorządów obecnie wypłaca się 
rodzinom, niezależnie od ich docho­
dów 13 różnych zasiłków (dla emery­
tów i inwalidów przewidziano ponad 50 
rozmaitych ulg), a także zasiłki socjalne 
dla rodzin o niskich dochodach, jed­
nakże nie mają one istotnego wpływu 
na budżet rodziny, wysokość bowiem 
zasiłków zależy bezpośrednio od za­
twierdzonego przez rząd minimum so­
cjalnego (MS). Od 1 kwietnia, jak wia­
domo, wynosi ono 48 Lt, co jednak 
całkowicie nie odpowiada rzeczywis­
tości życiowej.

Nie wdając się w tej kwestii w dys­
kusję z czytelnikami powiem od razu, że 
duża część mieszkańców z braku Infor­
macji w ogóle nie korzysta z takich za­
siłków. Świadczy o tym bardzo niski 
procent wykorzystania przeznaczo­
nych na to środków. Na przykład w 
zatwierdzonym obecnie artykule wy­
datków budżetu państwowych ubezpie­
czeń społecznych na wypłacenie zasił­
ków przeznaczono 242,9 min litów, 
natomiast to, ile z tej sumy będzie w' 
ogóle wypłacone, w dużym stopniu 
będzie zależało też od tego, czy ci, któ­
rzy mogli otrzymać te zasiłki, skorzysta- 

ze swoich uprawnień.
Jako że niełatwe jest dziś życie ro­

dzin wychowujących dzieci, w tym arty­
kule omówimy sprawy zasiłków państ­
wowych, wypłacanych tym rodzinom.

Kobieta pracująca podczas urlopu 
macierzyńskiego, którego długość us­
tala lekarz, otrzymuje średnio zasiłek w 
wysokości swych zarobków. Osobne 
zasiłki z tytułu macierzyństwa (80 proc. 
MS} oraz opieki nad dzieckiem (70 
proc. MS do wieku półtora roku .i 35 
proc. MS od półtora roku do trzech lat)- 
przyznawane są matkom uczącym się. 
Po urodzeniu dziecka, niezależnie od 
tego, które jest to dziecko w rodzinie, 
wszystkim matkom wypłaca się jedno­
razowy zasiłek z tytułu urodzenia dzie­
cka w wysokości 3 MS.

Po zakończeniu urlopu macierzyń­
skiego, zanim dziecko ukończy półtora 
roku, matkom nie samotnym wypłaca 
się zasiłek na opiekę nad dzieckiem w 
wysokości 1 MS. Gdy dziecko ukończy 
półtora roku, płaci ąię tylko zasiłek w

Ceny na naftę rosną, 
na drewno spadają

Nagłe i wielkie zimowe mrozy w 
Ameryce zahamowały spadek cen na 
naftę. Cena transakcji naftowych Lon­
don Petroleum Exchange w marcu 
wzrosła o 30 centów za baryłkę i 
osiągnęła 13,97 dolarów USA. Kontr­
akty bezpośredniej dostawy mieszanek 
w Europie zdrożały o 35 centów i wy­
noszą 14,25 dolarów USA.

Mrozy uniemożliwiły pracę na bu­
dowach, dlatego spadły ceny na drewno 
i inny budulec. Nie giełdzie towarowej 
w Chicago 1000 stóp sześciennych 
drewna staniało o 24 dolaty i obecnie 
kosztuje 420 dolarów USA.

wysokości 50. proc minimum socjalne­
go. Zasiłek o takiej wysokości na opie­
kę nad dzieckiem wypłaca do ukoń­
czenia przez dziecko 3 lat. Te zasiłki na 
opiekę nad dzieckiem wypłaca się na­
wet wtedy, gdy matka dziecka podej­
muje pracę nie czekając, zanim ukoń­
czy ono 3 lata.

Dotychczas wyszczególnione za­
siłki matki otrzymują poprzez księgo­
wość w swoim miejscu pracy. Co pra­
wda, gdy kobieta nigdzie nie pracuje, to 
w sprawie zasiłku do miejsca pracy po­
winien zwrócić się jej mąż. Studentkom 
te zasiłki wypłaca się w uczelni.

Od czerwca 1993 roku każdej mat­
ce dla częściowego skompensowania 
wydatków na żywienie dziecka, zanim 
ukończy rok życia, płaci się kompensa­
ty w wysokości 75 proc. MS. Państwo 
płaci zasiłek również tym matkom, któ­
rych dzieci nie uczęszczają do przed­
szkola. Płaci się go na dziecko w wieku 
od półtora do siedmiu lat. Od 1 wrześ­
nia 1993 r. co miesiąc na każde dziecko, 
które nie chodzi do przedszkola, wy­
płaca się matce po 17 Lt 40 ct.

. Pomoc państwa udzielana jest 
również matkom samotnym zanim 
dziecko ukończy 16 lat (uczniowie — 
18) w w ysokości 40 p roc. MS 
miesięcznie, na dzieci zaadaptowane i 
pozostające pod opieką (od lutego 
1994 r. — 57 Lt), sierotom i dzieciom, 
które pozostały bez opieki wypłaca się 
jednorazowy zasiłek na urządzenie się 
w wysokości 12 MS. Gdy^jedno z ro­
dziców nie pracuje i opiekuje się dziec- 
kiem-inwalidą, płaci się 1 MS, gdy po 
rozpadzie rodziny ojciec z obiektyw­
nych przyczyn nić może płacić ali­
mentów,'wypłaca się tymczasowy mie­
sięczny zasiłeić w w ysokości 40 
minimum socjalnego.

W sprawie zasiłku na żywność i 
przedszkole, matki powinny zwracać 
się do wydziału opieki społecznej, gdzie 
zostaną zarejestrowane i otrzymają tu 
te zasiłki.

Dla wszystkich dzieci w wieku do 1 
roku ze środków państwowych ubez­
pieczeń społecznych kompensuje się 
100 proc. wydatków na zakup wszyst­
kich niezbędnych medykamentów i 
środków pomocy medycznej według 
zatwierdzonego spisu, używanych w 
okresie leczenia ambulatoryjnego. 
Według tego samego spisu dla dzieci 
oęób ubezpieczonych według obowiąz­
kowych państwowych ubezpieczeń 
społecznych, jak też dla dzieci osób 
ubezpieczonych, które utraciły pracę i

pobierają zasiłek z tytułu odprawy lub 
bezrobocia, w wieku od 1 do 7 lat kom­
pensuje się 80 proc. wydatków na lecze­
nie ambulatoryjne.

Wiele rodzin, otrzymujących po 
kilka zasiłków, ma prawo pobierania 
również zasiłku socjalnego. Jeżeli po 
podzieleniu dochodów na każdego 
członka rodziny nie przypada po 52 Lt, 
kobieta lub mężczyzna mogą zwrócić 
się do księgowości swego miejsca pra­
cy, aby ich rodzinie wypłacano zasiłek 
socjalny. Jeżeli obaj członkowie rodzi­
ny nigdzie nie pracują i są zarejestrowa­
ni w pośrednictwie pracy, to  w sprawie 
tego zasiłku powinni zwracać się do 
wydziału opieki społecznej. Zasiłek so­
cjalny stanowf 40 proc. różnicy między 
57 Lt i przeciętnym dochodem netto 
przypadającym miesięcznie na jednego 
członka rodziny. Wspólny zasiłek so­
cjalny rodziny mnoży się przez liczbę 
członków rodziny.

W 1991 roku, gdy przyjmowano 
ustawę o zasiłkach państwowych w ra­
mach pomocy dla rodziny i ustawę o 
państwowych ubezpieczeniach socjal­
nych, zasiłki te były realne i zapewniały 
minimum socjalne, czego dziś nie 
można powiedzieć.

Ponieważ wielu mieszkańców re­
publiki w ogóle nie korzysta w tych 
zasiłków, gdyż są one małe, Minister­
stwo Opieki Społecznej opracowuje 
projekt uchwały dla rządu, aby przy ob­
liczaniu zasiłku socjalnego stosowano 
wskaźnik 80 proc. Przez to zamierza się 
zreorganizować cały system pomocy 
d la  rodziny , o p raco w u jąc  nową 
metodykę oblicznia MS i rozpoczy­
nając jej stosowanie przy ustalaniu 
kontyngentu mieszkańców potrzebują­
cych wsparcia socjalnego. W kwestii tej 
M in isterstw o  O pieki Społecznej 
przygotowało i zgłosiło rządowi Re- 

- publiki Litewskiej p roporc je  dotyczą­
ce ustalenia minimalnych poborów 
miesięcznych. Z  uwagi na to, że na 
każdego pracującego na Litwie przypa­
da średnio 0,4 osoby pozostającą na 
u trzym aniu , zaproponow ano , że 
wysokość minimalnego uposażenia 
miesięcznego (netto) nie powinna być 
niższa niż 1,4 MS. Pozostaje oczekiwać, 
zanim to wszystko będzie uprawomoc­
nione na szczeblu rządowym, a tym cza­
sem trzeba poprzestać na systemie 
zasiłków obowiązujących obecnie.

A ntanas PETRAUSKAS, 
doktor nauk społecznych

GOSPODA
L i t w a  i ś w i et'!' |

Wzrasta obrót handlu 
Litwy z Europą ŚrodW

Obrót handlu zagranicznego Litwy z państw 
Środkowe] — Rumunią, Czechami, Słowacją, Węgr,81?1 
I Polską wzrasta. W 1993 r. stanowił, ]ak powiedzą i! %  
dentowl ELTA dyrektor Departamentu Handlu Zia I 

i M  ...............................................................Ministerstwa Przemysłu I Handlu Algls KantausTr;.^, 
mów. 2H H B 1

Litwa handluje z 34 państwami. Według obrotu ha 
Polska zajmuje 5 miejsce, jej eksport I Import stanowhs'N 
obrotu handlu zagranicznego naszego kraju. Czech i ty5,3K  
18 proc., Węgier — 19, Bułgarii — 26, Rumunii ^
ogó lnego  obrotu.

W roku ubiegłym bilans handlu 
, Litwy z Polską, Bułgarią, Węgrami, 
R um unią był dodatni, tj. Litwa 
więcej towarów sprzedała, niż 
kupiła. Bilans handlu z Czechami i 
Słowacją ujemny: więcej towarów 
kupiliśmy, niż sprzedaliśmy. Róż­
nica —  40 min. litów. A. Kantau- 
skas stwierdził, że w ubiegłym roku 
te państwa, szczególnie Czechy 
znacznie zwiększyły eksport swych 
wyrobów nie tylko n a  Litwę, lecz i 
do N iem iec oraz wielu innych 
państw. W lutym w Wilnie wystawa 
czeskich firm w Centrum Wysta­
wowym "Litexpo" potwierdziła, że 
przemysł tego kraju ma mele do 
zaoferowania. Zdaniem A. Kan- 
tauskasa, wielkie znaczenie mają 
starania tego państwa o samodziel­
ne poszukiwanie nowych rynków i 
dróg wybrnięcia z  kłopotów ekono­
micznych, wykorzystując we wspól­
nych przedsiębiorstwach doświad­
czenie specjalistów zagranicznych, 
now ocześniejsze technologie i 
materiały wyższej jakości. Czechy 
są uważane przez inwestorów za­
granicznych za jeden z najstabil- 
niejszych krajów.

Eksport Litwy do Cżech w roku 
1993, w porównaniu z  1992 wzrósł 
4,3 razy, a import — 14,6. W 1992 r. 
eksport Litwy do tego kraju był 
większy od importu. Zdaniem A. 
Kantauskasa, bilans uległ zmianom, 
jako że Czesi zaczęli sprzedawać na 
Litwie samochody "Skoda”.

Założono 63 wspólne przedsię­
biorstwa Litwy i Czech oraz kapi­
tału zagranicznego. Ich kapitał za­
kładowy wyniósł 641 min. litów. 330 
min litów, czyli 51 proc. stanowi 
kapitał zagraniczny.

Litwa na Międzynarodowych Targach Turystyki-94
17 uczestników targów z  Litwy 

starało się w Berlinie zainteresować 
niemieckich turystów naszym kra­
jem . Jest możliwość sam olotam i 
lub promam i dotrzeć z N iemiec na 
Litwę.

"Kraj bursztynu  i jezior" na 
Międzynarodowych Targach Tury- 
styki’94 w Berlinie zapraszał nie tyl­
ko miłośników sportu , w odnego, 
polowań i jazdy konnej, lecz p ro -' 
ponował także zw iedzenie pięk- 
nycMezior, wydm nadmorskich.

Troki, które kiedyś były stolicą 
Litwy, znajdują się zaledwie 30 km 
od Wilna. W  zamku W itolda—  
dziś jednego z największych zabyt­
ków turystycznych kraju] otoczo­
nym pięcioma malowmcznymi je ­
zioram i—  przez stulecia przyj­
mowano wielkich książąt Bohemii, 
władców Polski i Moskwy. "Dobry 
potencjał turystyczny", jak  mówili 
na targach turystyki przedstawicie­
le Litwy, posiadają także uzdrowi­
ska —  Połąga, Druskienniki i Bir- 
sztany, gdzie sanatoria przyjmują 
gości przez cały rok. Autorów m u­
zyki w br. czekają liczne festiwale, 
które ściągną na Litwę, także a r­
tystów zagranicznych.

Na Międzynarodowe Targi T u ­
rystyki w Berlinie— największej te­
go rodzaju na świecie imprezie —  
przybyło 5023 uczestników ze 167 
krajów, tj. o  555 uczestników wię­
cej, niż w roku ubiegłym.

Niemieccy organizatorzy pod­
róży, właściciele hoteli oraz kierow­
nicy i przedstawiciele miejscowości 
wypoczynkowych, których na tar­
gach było 1152, spodziewają się 
dalszego rozwoju turystyki.'

Spotkało  się tu  ponad 50000 
osób zainteresow anych i podczas 
sem inariów, kongresów i dyskusji 
in fo rm o w an o  się o  ak tua lnych  
k ierunkach rozw oju. M ówiono o 
strategii m arketingu, zapoznano 
z nowymi trasam i turystycznymi, 
naw iązano kontakty  m iędzy o r­
gan iza to ram i podroży  a przede

stuwiciclami docelowych punktów 
turystycznych, usta lono życzenia 
stron, szukano luk w rynku, przede 
wszystkim jednak zawierano trans­
akcje.

NA  Z D J Ę C I U :  d y r e k to r  
Litewskiego Państwowego B iura 
Turystyki S aulius E ndriuśka (po 
prawej) powitał przy sto isku  Litwy 
b u rm is trz a  B erlin a  JEberharda 
Diepgena.

F o t IN/Lelb

'to*

Jak powiedział A. Kam
ze Słowacją handlowaliartykułami s p o ż y w a j  . - 
c ją  przem ysłu K B !  
chemicznego. *

61,6 proc. eksportu Ut*. 
R um unii stenów# w ! ™
mięso i podroby. Z  Rum J  
portowaliśmy maszyny, n Z ,  
my, urządzenia e le k tjy ® ^ ; 
maszyn. W  ubiegłym mb, J  
strowano zaledwie jedno w |  
przedsiębiorstwo o kapitale a t  
dowym 10 min litów.

N a Węgry również etan* 
wano przeważnie bydło i artytJ 
spożywcze, wyroby w łó k i^  
drew no, środki transportów ]» 
portowaliśmy urządzenia 
ro w e , ś ro d k i transportu, 
dukcję  przemysłu chemia^ 
urządzenia i aparaturę oraz wy 
kuły żywnościowe. Zarejatrw 
no  36 wspólnych przedsiębiona 
litewsko-węgierskich o tapiok 
za k ła d o w y m  ponad 200 
litów.

| D o  Bułgarii eksportowalî  
bydło i produkcję żywnotóm 
m etale nieszlachetne, drewnom 
szyny i urządzenia oraz towary* 
k tryczne. Importowaliśmy jitt 
dukcję  farmaceutyczną anyty 
spożywcze, maszyny i
m echaniczne oraz aparatury 

I D ziała 19 wspólnych przedśf
biorstw litewsko-bułgarskicii 11> 
pitałem zakładowym ponad 19ś 
litów. Dotychczas prawocnoaiyfJ 
status sprzyjania handlowi pra*
dziany w podpisanej w 199U 35 
wie międzyrządowi 0 
gospodarczej, handlową, i®, 
wej i technicznej. I

Obrót handlowy z IW  
822 min litów: eksport OT 
litów, import — 214 min s 9  
1993 r. zasięg handlu * 
razy. Jednak, jak odnoW®'; 
Kantauskas tem po  wzrostu i*f“ 
tu jest 23  razy wyższe od w  
ek sp o rtu . Eksporto' 
przeważnie wyroty PIzemlSLs, 
micznego, wtóldenn®?0' J,
I ny 1 mechanizmy, drewno, 

fi włóknistą. Im portow aK ^^
| ły spożywcze, maszyny1 

m ech an iczn e .-H H
Zarejestrowano”  

przedsiębiorstw Iitewsfc 
zagranicznych. 
stanowią 6,4 proc. 0 ? “ '“ ̂  
zagranicznych na Liw 
wielkości inwestycji 
sce.

A. Kantauskas p o *  
że przedsiębiorstw®i P jfir 
we będące pod S J I g J  
sterstwa Przemysłu' 
ubiegłym roku MjSJiSftffl 
eksportow ały p  
znaczy do EuroW ,  5 gi v  
Przykładowo w- * ojrot-'! 
chód eksportowa150 j, (f '
produkowanych
li, a 1 9 9 3 - l?  
p a p ie r u  o d p o w ' e p ?  
proc. 1 35 p i p | y  fK*1, 
I n  proc. i 15.5 P r ­
ężnych maszyn j ur* ' 
proc. 1 13,7 pro*-

A
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Kto kupi "Termolitę"?
Rrffla państw ow a T erm o lita "  —  wielkie przedsiębiorstwo przemys­
cy ^jonie solecznickim —  znajduje się w Jaszunach, wśród pięknych 

lc* u, j ednakkryzys w ekonom ice spowodowany przejściem na tory s to­
ków rynkowych dotknął także to  dobrze urządzone przedsiębiorstwo. 

SU11 ffiio "Termolita" wytwarza głównie obrabiarki do  drew na i ceram ikę. 
^IdukO3 j®5* c*ro8a ' dlatego, tru d n o  j ą  sprzedać. W  ciągu trzech lat 
P̂ rSarzanie produkcji zmniejszyło się o  połowę, przedsiębiorstwo pracuje. 
*T*vie na jedną trzecią swych mocy. Niektórzy są  zdania, ze  zmiany 

..nią po sprywatyzowaniu przedsiębiorstwa. Zam ierzano to  uczynić w 
| j | |  |ecz okazało się, że  m ienie przedsiębiorstwa należy zindeksować, 

k̂o że obecnie podstawowe i obrotow e środki wynoszą zaledwie 900 tys. 
fdw  Prywatyzację przeniesiono na m aj, a  w raz z nią nadzieje stron 

nieresowanych, że właściciele inaczej rozporządzą się losem T erm o li-

Piotr RYNGIEWICZ
Soleciniki

SA ZDJĘCIU: w "Tcrmolicie" pracuje przeważnie młodzież.
Fot. B. Kondratowicz

Nowości na rynkach finansowych krajów WNP
Minister handlu zagranicznego 

Rosji G. ©owydów poinformował, że w 
Rosji powstał nowy Bank Eksportu- 
Importu. który pomoże w finansowa­
niu eksportu z Rosji. Bank założono 
łącząc kapitał rządu i firm prywatnych. 
Wstępny kapitał banku— 51 mld rubli.

1 stycznia 1994 r. zapas złota Rosji 
wyniósł 305.8 ton, z nich 128 ton złota 
posiada Bank Centralny, a 177,8 ton 
wynoszą rezerwy państwowe. 1 stycznia 
1993 r. zapas złota Rosji stanowił 243,5 
tony.

Rosja zaczęła handlować wekslami 
skarbu wewnętrznego. Biznesmenom 
zagranicznym zezwoli się na nabycie do 
IG proc. papierów wartościowych za 
100 mld rubli.

Na Międzybankowej Giełdzie Wa­
lutowej Bank Centralny nabył 15,4 min 
dolarów USA w celu zachowania sta­
bilności rubla rosyjskiego.

Na rosyjskim rynku walutowym sy­
tuacja jest chwiejna. Przewagę popytu 
nad podażą na ostatnim przetargu Mo­
skiewskiej Międzybankowej Giełdy 
Walutowej eksperci tłumaczą inter­
wencją walutową Centralnego Banku 
Rosji. Robi się to w edu ustabilizowa­
nia sytuacji na rynku walutowym przed 
ogłoszeniem projektu budżetu przez 
rząd.

W pierwszym kwartale 1994 r. ceny 
towarów konsumpcyjnych w Rosji 
wzro*lyo22proc.

Pomoc Międzynarodowego Fun­

duszu Walutowego dla Rosji wzrośnie 
do 2,5 mld dolarów USA, jednak MFW 
zawiesił pomoc w wysokości 1,5 mld 
dolarów USA, przeznaczoną na wspar­
cie reform w Moskwie.

.#■ *  *
Prezydent Ukrainy L. Krawczuk 

na trzy miesiące zawiesił działalność 
Ukraińskiej Giełdy Walutowej. Hand­
lowała ona karbowańcami ukraińskimi 
za dolary USA, niemieckie marki i rub* 
lerosyjskie z powodu inflacji, więc zo­
stała zamknięta. Ukraiński Bank Cen­
tra ln y  o gran iczy ł h andel k a rb o ­
wańcami za "miękkie waluty" byłych re­
publik ZSRR.

*  *  ♦

Eximbank USA przewiduje otwar­
cie dla Białorusi linii kredytowej do 1 
mld dolarów USA na sfinasowanie im­
p o rtu  p rzed sięb io rstw  B iało rusi. 
Środki mają być zwrócone w ciągu 
dwóch— siedmiu lat. '

P rem ie r B ia ło rusi zaprzeczył 
stwierdzeniu, że związek monetarny z 
Białorusią jest dla Rosji niekorzystny. 
Podczas spotkania przemysłowców z 
W. Kebiczem oświadczono, że Rosja co 
roku straci po 1,4 mld dolarów USA, 
jeżeli będzie subsydiowała energię 
Białorusi.

*  *  *

W edług doniesień pracownika 
Republikańskiego Centrum  Rynku 
Mołdawii i Marketingu dr naulc ekono­
micznych S. Pawenskiego, kurs leja w

stosunku do dolara USA do lipca 1994 
r. może zmniejszyć się do 15— 20 lejów 
za 1 dolar USA, a poziom inflacji może 
przekroczyć 70 proc. miesięcznie (obe­
cnie oficjalny kurs leja względem dola­
ra wynosi 3,38 leja za 1 dolar USA, a 
inflacja według danych Banku Narodo­
wego Mołdawii, w grudniu 1993 t . 
wyniosła 65 proc.). Jednak przedstawi­
ciel MFW w Mołdawii nie zgadza się z 
o p in ią  ek sp e rtó w  i p rzew idu je  
stabilność leja, a podstawą tego staną 
się programy reform ekonomicznych 
urzeczywistnianych przez Bank Naro­
dowy Mołdawii i rząd. Zdaniem przed­
stawiciela MFW, Mołdawia jest ubez­
pieczona przed inflacją, gdyż nie trafia 
do strefy rublowej.

*  *  *
Republika Azji Środkowej —-kir- 

gistan p lanuje w 1994 r. deficytu 
budżetu w wysokości 1350 min somów. 
Uchwała parlamentu zobowiązuje rząd 
republiki do wykonywania programów, 
k tó re  nie zwiększałyby wydatków 
budżetu i jego deficytu, zmniejszały 
administracyjne wydatki, udoskonali­
łyby p rac ę  dzięki wydaniu przez 
państwo własnych papierów wartościo­
wych. Bankowi Narodowemu pozwolo­
no w 1994 r. udzielić rządowi kredytu 
za 658,5 min somów (9,15 soma za 1 
dolar USA) w celu pokrycia deficytu 
budżetu.

Delegacja MFW przebywająca w 
republice Kirgistan oświadczyła, że

niecałkowicie przestrzega on zaleceń 
MFW. Zamiast zadbania o  wolne ceny 
i maksymalne zmniejszenie wydatków 
b udżetu , dostrzega się zwrot ku 
państwowemu zamówieniu, regulacji 
cen i zmniejszaniu podatków.

* * *
W Kazachstanie kończy się prywa­

tyzacja mienia państwowego. W kraju 
pozostanie go najwyżej 20 proc.

Program narodowy prywatyzacji 
mienia państwowego w Kazachstanie 
przyjęto w marcu 1993 r. i zamierza się 
zakończyć z rokiem 1995. Jak i w pro­
gramie prywatyzacji w Rosji w ustawie 
o  prywatyzacji przewiduje się trzy ro­
dzaje denacjonalizacji przedsiębiorstw, 
zależnie od ich wielkości i liczby robot­
ników. Najszybciej odbywa się prywa­
tyzacja małych przedsiębiorstw.

Zgodnie z programem prywatyza­
cji w Kazachstanie na aukcjach i w kon­
kursach inwestorzy zagraniczni nie 
mogą nabyć małych przedsiębiorstw, a 
klienci zagraniczni mogą według indy­
widualnych: projektów uczestniczyć w 
prywatyzacji wielkich przedsiębiorstw, 
strategicznie ważnych dla republiki.

*  *  *  .

Uzbekistan zatwierdził budżet na 
rok 1994: dochód stanowi 5181,8 mld 
kuponów, wydatki — 5619,3 miliarda.

Do 20 proc. deficytu budżetu pla­
nuje się pokryć em itując papiery 
wartościowe na sumę 100 miliardów 
kuponów.

Mozaika
Sytuacja w Mołdawii
godnie ze statystyką, w Mołdawii 

*44 do 26,4 proc. zmalała inflacją, co 
pewne szanse na poprawę sytuacji 

gospodarczej. Przyczyną zahamowania 
‘nflacji było zatrzymanie przez central- 
* * *  kredytowych. 
dla A1Uualnie' Mołdawia dłużna jest 
^ Rosji tylko za gaz 31 min dolarów 

® ̂ c^ęścte udało się podpisać poro 
' 0 wymianie barterowej. Od

ra Rosji za gaz będzie tow a®
I powszechnego użytku oraz

P^kłamijoiniezynjj * .

Mówjąc o ogólnej sytuacji w Moł- 
pj. *' wspomnieć p- bezrobociu,
^ycznicstatysiyką podaje, że bezro- 
^ j^now * tam tylko 1 proc. Innego 
toóre ^  związki zawodowe, 
b^Wówią O dużym ukrytym bezro-

<xi«diad^786lnie na wsi 1 w małych mi, „a . godnie z niektórymi dany-
a*28k!?n0 ®‘eJsce Pra<y pretenduje

Robotnych.

^  Rosjł przewiduje się 
dalszą inflację

diij pod"lier Rosji W. Czernomyr- 
Pj*** świadczeń i c z dyre- 

l*u ty . ^Synarodówego Fundu­
j ą  ̂ UIOwcgo co do kredytów. 
^  zobowiązuje

problemy budżetu 
zalecenia MFW.

5% ćm nai0n,iasl ma zam*ar TOZ"
. ^ o śc i udzielenia Rosji•°*re<iylu

Białoruś wznowiła handel 
za walutę

Międzybankowa Białoruska Gieł­
da W alutowa wznowiła handel za 
walutę wymienialną. Aktualnie Biało­
ruski Bank Narodowy ustalił oficjalny 
kurs białoruskiego rubla wobec dolara 
— l  dola r równa się 12000 białoruskich 
rubli.

Z godnie z uchwałą R ady Mi­
nistrów Białorusi, część przedsię- ■ 
biorstw sprzedaje za walutę wymienial­
ną i rosyjskie ruble. W taki sposób 
udaje się pokryć długi za gaz, nośniki 
elektryczności itp. Uchwała ta nie do­
tyczy jednak tych przedsiębiorstw, któ­
rych inwestycje zagraniczne stanowią 
ponad 30 proc. kapitału zakładowego 
oraz osób prawnych, które mają konta 
walutowe w upoważnionych bankach 
Białorusi.

Meksyk zamierza 
zatwierdzić 25 banków
Rząd Meksyku planuje przyjąć do 

swego systemu banków chronionych 
od 20 do 25 banków zagranicznych. 
Przedstawiciel Ministerstwa Finansów 
Meksyku oświadczył, że krok ten jest 
częścią umowy wolnego handlu Ame­
ryki Północnej.

Banki zagraniczne nie mogą otwo­
rzyć swych filii w Meksyku przed tym, 
niż uczynią to banki krajów umowy 
NAFTA. Umowa NAFTA łączy USA, 
Kanadę i Meksyk w wolną strefę hand­
lową. Zaczęła ona działać od 1 stycznia 
br.

Dyrektor generalny wydziału pla­

nowania i rozwoju ekonomiki Mini­
sterstwa Finansów Meksyku Guiller- 
mo Bames powiedział, że ich włączenie 
może się przewlec o całą dekadę, jako 
że banki Meksyku potrzebują czasu, by 
mogły rywalizować z kolegami zagra­
nicznymi.

Wypowiadając się na konferencji 
dotyczącej oszczędności, zorganizowa­
nej przez bank Rezerw Federalnych w 
Dallas, powiedział także, że banki Me­
ksyku będą szukały możliwości Wyjścia 
na rynek Stanów Zjednoczonych.

Celem Europejskiej Karty 
Energetycznej —  podpisa­

nie umowy
Kraje Europy Wschodniej i Za­

chodu spodziewają się przyszłego lata 
podpisać umowę Europejskiej Karty 
Energetycznej. Jednak w dziedzinach 
handlu energią problemy nie zostały 
rozstrzygnięte — odnotowano na kon­
ferencji.

Delegacje, które W ubiegłym tygo­
dniu prowadziły pertraktacje w Bru­
kseli, ponownie spotkają się w maju i 
postarają się ustalić ostateczny wariant 
umowy, której celem —jak się mówi w 
oświadczeniu —jest zachęcanie do od­
nowy ekonomicznej byłego Związku 
Radzieckiego i Europy Wschodniej.

W oświadczeniu wskazuje się, iż 
państwa zatwierdziły dwuszczeblowy 
plan inwestycji, jak zaproponowała 
Unia Europejska, zgadzając się na pod­
pisanie dodatkowej umowy, w której 
przez okres dwóch lub trzech lat zo­
bowiążą się nie dyskryminować spółek 
z innych państw podpisujących kartę,

pragnących zainwestować środki na ich 
terytoriach.

W oświadczeniu jednak wskazuje 
się, że należy sprecyzować zasięg żądań 
antycfyskryminacyjnych w inwesty­
cjach, jeżeli takie inwestycje będą miały 
miejsce.

Inicjatorka negocjacji w sprawach 
energii .— Rada Europy zapropo­
nowała mniej ambitny dwuszczeblowy 
plan po tym, gdy się wyjaśniło, iż b. 
Związek Radziecki nie jest gotów 
otworzyć swego rynku do badań i od­
wiertów naftowych oraz gazu ziemne­
go.

. Jak stwierdza się w oświadczeniu, 
delegacje były zgodne co do tego, że 
przepisy GATT mają być stosowane w 
handlu energią z Rosją i innymi państ­
wami wschodnimi, nawet jeżeli nie są 
one członkami GATT.

W oświadczeniu mówi się, że 
większość popiera opinię o środkach 
charakteru przejściowego, by dać 
państwom Wschodu więcej czasu na 
dostosowanie ustawodawstwa do syste­
mu rynkowego. Na razie jednak jedno 
lub dwa państwa powstrzymują się co 
do innego charakteru zaopatrzenia 
tych dziedzin, na przykład, co do tech­
nologii przekazania, suwerenności na­
rodowej i przedsiębiorstw państwo­
wych.

50 państw z Europy Wschodniej i 
Zachodniej, a także członkowie organi­
zacji Ekonomicznej Współpracy i Roz­
woju prowadzą rozmowy w sprawie |  
umowy, którą wcieli w życie podpisana 
w 1991 r. karta.

Dobrała Julitta TRYK I

W świecie 
komputerów
Wirtualna rzeczywistość wkracza 

powoli w każdą dziedzinę naszego 
życia. Jest pomocą dla lekarzy przy pla­
nowaniu operacji, klientom umożliwia 
trafny wybór umeblowania kuchni, 
pasażerom pociągu zapewnia bezpiecz- 

{ niejszą podróż. Jednak wielu z nas 
~wciąż jeszcze postrzega wirtualną 

rzeczywistość jako technologię, prze­
znaczoną jedynie dla przemysłu rozry­
wkowego, do produkcji filmów w Hol­
lywood lub gier wideo.

Wirtualną rzeczywistość wykorzy­
stuje się także w znacznie bliższych nam 
wszystkim dziedzinach. Na przykład 
przy kupowaniu mebli do kuchni naj­
większym problemem jest wyobrażenie 
sobie, jak będą wyglądały po zainstalo­
waniu. Ten kłopot wkrótce będzie 
należał do przeszłości. Firma British 
Gas z Wartford w Anglii już dziś umoż­
liwia swoim klientom obejrzenie wy­
branych mebli we wnętrzu ich kuchni 
jeszcze przed zakupem. A pozwala na 
to  wystarczająco szybki komputer 
zainstalowanym programem do two­
rzenia wirtualnej rzeczywistości. Trze­
ba tylko wprowadzić do niego dane, 
dotyczące wymiarów pomieszczenia 
oraz informacje o wybranym umeblo­
waniu i już klient może, nie wychodząc 
ze sklepu, spacerować po swojej kuchni 
z nowym wyposażeniem. Widzi, jak pa 
suje ono do tego wnętrza i wprowadza 
ewentualne korekty lub wybiera zu­
pełnie inny zestaw. Niczego nie kupuji 
w ciemno.

* * *
W minionym roku IBM zajął pier­

wsze miejsce pod względem przyzna­
nych patentów przez rząd Stanów Zjed 
noczonych. Oznacza to, że od 1985 
roku komputerowy gigant znalazł się 
ponownie na pierwszym miejscu tej U 
sty.

IBM otrzymał 1.088 patentów, wy­
przedzając Toshibę, Canona i Eastman 
Kodaka. Firma otrzymała patenty 
głównie w dziedzinie przetwarzania in 
formacji. Duża ich czi^ć związana jest 
z oprogramowaniem. Przedstawiciele 
koncernu zapowiadają, że będą się sta­
rali wprowadzić wszystkie innowacje na 
rynek.

*  *  *
Japoński oddział amerykańskiej 

firmy Apple wprowadził na rynek ele­
ktroniczny aparat cyfrowy Quick Take 
100. Umożliwia ón wykonywanie kolo­
rowych zdjęć bez konieczności użycia 
filmu fotograficznego i związanej z tym 
obróbki chemicznej. Zdjęde jest reje­
strowane w postaci cyfrowej i może być 
łatwo przeniesione do komputera 
(przewidziano współpracę zarówno z 
komputerami standardu IBM, jak i Ap­
ple). Samo fotografowanie niczym się 
nie różni od robienia zdjęć na kompa­
ktowych aparatach -fotograficznych. 
Przypomnijmy, że pierwszy cyfrowy 
aparat wyprod u kowala firma Logitech. 
Wstępną cenę aparaciku Quick Time 
100 określono na 749 dolarów.

*  *  *
Już 'od wiosny przyszłego roku 

zwiedzający Narodową Galerię Sztuki 
w Waszyngtonie jednocześnie będą 

• mogli przeglądać zgromadzone tam 
2.500 dzieł poprzez terminal kompute­
rowy. Będzie to pierwszy tego rodzaju 
system multimedialny w amerykań­
skim muzeum. Konstruowany jest z 
funduszy specjalnie utworzonej funda­
cji przez American Express. Dokładne 
koszty nie zostały jeszcze ujawnione, ■ 
ale wiadomo, że są one dużei American 
Express sfinansował podobny system 
zainstalowany w londyńskiej Galerii 
Narodowej w 1991 roku.

*  *  *
W minionym roku przypadło trzy­

dziestolecie nieprzerwanej obecności 
ICLwPólsce, W li)93 roku ICLPoland 
osiągnął obroty na poziomie 530. mi­
liardów złotych. Oznacza to wzrost 
sprzedaży o 25 procent w stosunku do 
roku poprzedniego. Odnotowano też 
ośmiokrotnie wyższą sprzedaż kompu-r 
terów osobistych ICL w Polsce.

Firma poinformowała także, że 
wygrała przetarg na dostawę systemu 
poczty elektronicznej dla Sekretariatu 
Generalnego Rady Ministrów Unii Eu­
ropejskiej.

Zestaw na podstawie materiałów 
autorskich i agencyjnych 

przygotował dział ekonomicz- \ 
ny "Kuriera Wileńskiego", j
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75 LAT SŁUŻBY CELNEJ LITWY

Ważne źródło zasilania budżetu
W niedzielę litewskie służby celne obchodziły swe 75-lecie. Z tej 

okazji w sobotę odbyła się konferencja "Litewski urząd celny — historia 
i przyszłość". Przybyli na nią przewodniczący Sejmu RL C. Jurśćnas, 
premier A. Śleźevićius, ministrowie, goście z  Finlandii, Polski, Szwecji, 
Danii, Białorusi, Łotwy oraz Obwodu Kaliningradzkiego.

Zainaugurował uroczystość pre­
zes Departamentu Ceł Litwy V. Ger- 
żonas, który udzielił głosu, jako 
pierwszemu,premierowi A. Sleźevi- 
ćiusowi.

— Mało jest u nas organizacji w 
tak sędziwym wieku — powiedział 
premier. — Wiemy, że służbom cel­
nym potrzebne są inwestycje, po­
trzebują one też więcej ludzi, nowo­
czesnego sprzętu, modernizacji 
całego systemu. Departament Ceł 
powinien opracować konkretny, 
szczegółowy projekt i przedłożyć go 
rządowi, który postara się wyasyg­
nować odpowiednie środki.

Urzędy celne to źródło znacz­
nych dochodów , zasila jący ch  
budżet W ub.r. wpłynęło stamtąd 
93 min Lt. W tym roku będzie je­
szcze więcej — 150 min Lt, co sta­
nowi 5,5 % środków budżetowych 
państwa.

Ale komory celne to jeszcze coś 
w rodzaju garderoby w teatrze, mu­
simy postarać się, aby godnie repre­
zentowały kraj. Dużo tu jest jeszcze 
do zrobienia, ale dziś nie pora o tym 
mówić. Dziś musimy mówić o służbie 
celnej w superlatywach. Korzystając 
z okazji, chciałbym dożyć wszystkim 
pracownikom służby celnej najlep­
sze życzenia, podziękować za trud­
ną pracę, dzięki której Europa może 
być bezpieczna i cywilizowana.

Zastępca prezesa Departamen­
tu Ceł J . Jacev ić lu s  zapoznał 
pokrótce z historią tej instytucji. Po­
wiedział on, że cło na Litwie pobiera­
no już w XIII wieku. W czasach Witol- 
da  zaczęto  zak ładać  pierw sze 
kombiy celne. Pierwszą taką komo­
rą, o której mówi się w dokumentach 
była placówka założona w 1450 r. w 
Wilkii.

Za dzień założenia litewskich 
państwowych służb celnych uważa 
się datę 8 maja 1919 roku. W dniu 
tym zaczęły działać ustawy celne i 
taryfy.

Przejścia graniczne Litwy sta­
wały się nieraz obiektem napadów. 
Tak było 31 lipca 1991 roku w Miod­
nikach, kiedy to zamordowano 3 li­
tewskich celników — pierwszych 
celników niepodległej Litwy. (Obec­

nym na konferencji przedłożono film 
o wypadkach w Miodnikach).

18 czerwca 1992 r. litewskie 
służby celne zostały pełnoprawnym 
członkiem międzynarodowej organi­
zacji — Rady Współpracy Cełnej 
(RWC).

Następnie zgromadzonych poz­
drowił minister finansów E. VilkeHs, 
w gestii którego znajduje się Depar­
tament Ceł. I oto głos zabiera prezes 
Departamentu Ceł V. Gerżonas.

BLIŻEJ STRUKTUR 
EU ROPEJSKICH 

< — 15 lipca 1993 r. w republice 
rozpoczęto regulowanie importu- 
eksportu przez wprowadzenie taryf 
celnych. Dziś, gdy zaczęły działać 
ustawy o akcyzie i podatku od war­
tości dodanej, praca celników jesz­
cze bardziej się skomplikowała.

W służbach celnych Litwy za­
chodzi poważna reorganizacja: za­
m yka s ię  n ie p e rsp ek ty w ic z n e  
placówki, otwiera nowe:

W ostatnich czasach znacznie 
wzrósł ruch transportowy na grani­
cach litewskich. W ciągu doby prze- 
je ż d ż a  tęd y  ś re d n io  2 ,5  tys. 
ciężarówek, 4,5 tys. samochodów 
osobowych, 400 autokarów. Jeszcze 
bardziej zintensyfikował się ruch na 
kolei. Przez Kienę leci codziennie 60 
zestawów, przez Kybartai —■ 19, 
przez Panemune — 9. Infrastruktura 
służb celnych oczywiście nie jest 
dostosow ana do  tak iego  ruchu. 
Trzeba przyznać się z ręką na sercu, 
że nie mamy w kraju ani jednego 
przejścia granicznego na poziomie 
europejskim.

W roku bieżącym na budownic­
two w sektorze celnym przeznaczo­
no z budżetu 12,7 min Lt Większość 
środków pójdzie na rozbudowę ko­
mory celnej w Kalwarii (Utwa-Pols- 
ka), Kybartach (Litwa-Rosja), Miod­
nikach (Litwa-Białoruś). 4 min ecu 
przewiduje się otrzymać w ramach 
programu PHARE

Marzy się nam komputeryzacja 
całego systemu, co pozwoli polep­
szyć informację, kontrolę. W syste­
mie zbierania ceł i podatków pracuje 
dziś 120 osób. W ub.r. zebrały one
93,5 min Lt Aby ludzie ci mogli pra­

cować jeszcze lepiej trzeba stwo­
rzyć: inspekcję podatkową, system 
ściągania ceł i podatków od osób 
uchylających się od ich płacenia, 
zawrzeć stosowne układy z policją 
gospodarczą, urzędam i celnymi 
naszych sąsiadów.

Wielką szkodę czyni krajowi 
przemyt W 1993 r. ujawniono 65 
faktów przemytu, 79 osób pociągnię­
to od odpowiedzialności karnej. W 
br. wytoczono już 18 procesów. 
Przedmiotem przemytu stają się al­
kohol, wyroby tytoniowe, cukier, me­
tale kolorowe, broń, narkotyki, mate­
riały psychotropowe.

Mamy kłopoty z  przedsiębiorca­
mi. Panuje wśród nich opinia, że ko­
mory celne są  po to, by hamować 
handel. Z kolei pracownicy służb cel­
nych są  przekonani, że  wszyscy 
przedsiębiorcy są  nieuczciwi. Trze­
ba przełam ać stereotypy, wyjść 
s o b ie  n a p rz e c iw . M usim y 
współpracować z dużymi organizac­
jami, takimi jak 'Koleje Litewskie* czy 
stowarzyszenie przewoźników 'Una- 
va‘, Konfederacja Przemysłowców 
czy Związek Przedsiębiorców.

Parę słów o kadrze. Nie jest ta­
jemnicą, że początkowo w służbie 
celnej pracowali ludzie bez specjal­
nego wykszłacenia. Z czasem  utwo­
rzono szkołę celników. Ponad tysiąc 
urzędników wysłuchało w niej 1-6-ty- 
godniowych kursów. Mamy zamiar 
zwiększyć czas nauki do roku — 
półtora. Tworzymy klasę nauki kom­
puterowej, gabinet do nauki języków 
obcych.

W walce z kontrabandą duże 
znaczenie posiada współpraca ze 
służbami celnymi sąsiednich krajów, 
dlatego tak dużo mamy dziś gości 
zagranicznych w tej sali. Musimy 
zaw rzeć odpow iedn ie  umowy o 
przekraczaniu granic. Na razie taką 
umowę mamy jedynie z  Polską. Mię­
dzy Rosją i Ukrainą zawarto mię- 
dzybranżowe umowy o tranzycie, z 
Niemcami — w dziedzinie kontroli 
na przeprawie Mukran — Kłajpeda.

W 1993 r. Litwa włączyła się do 
konwencji CMR i TIR, w 1994 r. do 
konwencji narkotykowej. Zawar­
liśmy układy o wolnym handlu ze 
Szwecją, Norwegią, Szwajcarią, Fin­
landią, Łotwą i Estonią. Trwają roko­
wania odnośnie takiegoż układu z 
Islandią i W spólnotą Europejską.

Wielką pomoc otrzymuje Litwa w 
ram aęh program u PHARE — to 
k sz ta łcen ie  eksp ertó w  celnych,

pom oc m aterialna w zakładaniu 
przejść granicznych, zaopatrzeniu w 
sprzęt. Niektóre kraje jak USA, 
Szwecja, Finlandia, Anglia, Niemcy 
o k azu ją  b e z p o śre d n ią  pom oc. 
Szwecja np. podarowała nam dwa - 
samochody osobowe, wyposażyła 
laboratorium. W Niemczech studiuje 
dw óch kynologów, do p racy  z 
psami, które wykrywają narkotyki.

Takie są  pokrótce dni powszed­
nie i święta celników.

Korzystając' z przerwy popro­
siłam o parę słów gościa z Polski, 
wiceprezesa Głównego Urzędu Ceł 
pana Lecha Kacperskiego. 

'MUSIMY SIĘ LUBIĆ,
BO NIKT NAS NIE LUBI'
— Czy to  wizyta kurtuazyjna, 

czy przyśw iecają jej jak ieś bar­
d z i e j  rzeczow e ce le?  — pytam

pana Kacperskiego.
— Wybitnie kurtuazyjna. Przyby­

liśmy na zaproszenie pana Gerźona- 
sa, podobnie jak delegacje z innych 
krajów.

— Czy w Polsce mówi s ię  o  
tym, co s ię  dzieje w Ogrodnikach? 
Czy przew iduje s ię  jak ieś kroki 
celem  polepszenia sytuacji na  tym 
przejściu granicznym?

— Problem jest bardziej skomp­
likowany niż się wydaje. Bo zarówno 
polska jak i litewska granica s ą  dale­
ce nie doinwestowane. Jest to wąs­
kie gardło, gdzie skupiają się intere­
sy wielu krajów — Łotwy, Estonii, 
Rosji. Wszyscy upodobali sobie to 
p rze jście . Budujem y tam  nowe 
obiekty, być może przyczyni się to 
do poprawy obsługi. Drugi problem 
— kwestie prawne. Jesteśmy w trak­
cie opracowania umowy, na mocy 
której być może usprawnimy odpra­
wy celne. Ale muszę powiedzieć, że 
wczoraj przejeżdżając przez Ogrod- 
niki nie widziałem po stronie polskiej 
żadnych kolejek. Po stronie litew­
skiej kolejka wynosiła zaledwie 800 
m. To niedużo. Ale prawdopodobnie 
zostało to spowodowane tym, że na 
Litwie zmieniły się taryfy celne, wpro­
wadzono nowy podatek. W związku 
z tym wymiana przygraniczna i tzw. 
przemyt mrówkowy stały się mniej 
opłacalne.

— Czy jesteśm y blisko czy da* 
leko czasu , gdy otworzy s ię  szero­
ko nasze  granica?

— Granice s ą  otwarte. Z tym nie 
ma problemów. Pani chodzi wido­
cznie o systemy jakie panują na Za­
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chodzie? Więc muszę pc*yu. 
że  tam struktury dojrzewaiyB^ 
dziesiąt lat zanim Unia 
powiedziała swe ważkie słówo^5 
trzeba będzie troszeczkę 
Ale jak mówi polskie przydp^^fe 
chcącego nic trudnego*. Jeżeli ^  
dzlemy pizy stola, a przy tak im i 
już siedzimy, jeżall poroznia^T* 
sprawach, które nas 
bolą — sądzę, że się dogadam,

— Dużo s ię  u nas mów) J . 
nującym bandytyzmie po 
polskiej...

— To samo mówią u naso 
Takie pogłoski krążą na zasa<w 
wzajemności. Oczywiście
się takie wypadki. Zresztąnfety? 
na tej granicy. Z Białorusią równL0 
nawet z Niemcami. Przy tak aSg 
wym ruchu wszystko jest możł». 
Policja polska jest uwrażliwion,». 
te sprawy. Często jednak spotykaj 
się z faktami, że poszkodowali/ 
ch cą  zeznaw ać przeciwko rJS  
siom. A tu musi być wspćipr^. 
wszystkich stron, w tym rć»nie> 
poszkodowanych.. /

— Na tej konferencji mówiono 
dużo o fiskalnym znaczeniu atjjg, 
celnym. Czy podobnie dzieje się* 
Polsce? Jeżeli tak, to chyba nfep. 
ręd k o  u p ro śc im y  formalności 
celne na granicach?
*x' — To wielki problem. Wszystkie 

państwa, które od niedawna wkro­
czyły na drogę rozwoju demokra­
tycznego, szukają sobie źródeł do> 
ch o d ó w . Cło je s t tu ważnym 
elementem. W Polsce — to piąte 
źródło dochodu państwa i stanowi 
około 20 proc. budżetu. Z chwilą 
w ejścia do Unii Europejskiej, do 
której dąży również Litwa, będziemy 
musieli dokonać rewizji wielu na­
szych systemów.

— Czy w Polsce służby gra­
niczna zastanawiały się już nad 
tym , g d z ie  by m ożna otworzyć 
nowe przejścia z  Litwą?

— Istnieje specjalna komisja, 
która powinna przedłożyć rządowi 
swe propozycje, a  ten z kolei nad* 
nąć na wojewodów, do których na­
leżą przejścia. Wymiana towarom 
W schodu z Zachodem coraz bar­
dziej się rozszerza, granica Unń Eu­
ropejskiej coraz bardziej przesuń 
się na Wschód, więc nowe przejścia 
z pewnością będą potrzebne.

—  Co by Pan życzył litewskim 
celnikom w dniu ich święta zawo­
dowego?

— Wszystkiego najlepszego- 
Istnieje takie powiedzonko:' 'Celnicy 
muszą się nawzajem lubić, ponia- 
waż nikt ich nie lubi*.

Barbara ZNAJDZIŁOWSKA

Jurga Tautkute — najpiękniejszą dziewczyną Litwy

Z KONFERENCJI PRASOWEJ W MSW RL

Policjanci i dziennikarze

Iwona Matoń — miss Litewskiej TV
"Academia Femina”, dziennik 

"Lietuvos Rytas" oraz LTV — 10 
organizatorzy tegorocznego kon­
kursu "Miss Litwa-94". S ta rto ­
wało w nim 18 dziewcząt z Wilna, 
Kowna, Kłajpedy i Szawel. Wiek 
pretendentek do korony wahał się 
od 17 do 22 lata. Konkurs odby­
wał się nocą z soboty na niedzielę 
w Litewskim Akademickim Teat­
rze Dramatycznym. W jury^ za­
siedli: prezes LTV L. Tapinas (prze­
wodniczący jury), R uta Viman,

dyrektor międzynarodowego teatru 
"Life" (Litwa), Gintaras Rinkevi£ius, 
główny dyrygent i kierownik Litew­
skiej Państwowej Orkiestry Symfonic­
znej, Gedvydas Vainauskas, redaktor 
naczelny dziennika "Lietuvos Rytas", 
Juratę Vilimiene, dyrektorka spółki 
"Academia Femina” i inni. I oto nieco 
po północy w foyer teatru ukazała się 
Jurga Tautkute w złotej koronie oraz 
sukni utkanej z kwiatów, którą podaro­
wała laureatce firma "Florita-2". Jurga 
jest studentką kowieńskiej Akademii

Medycznej, tak samo jak ubiegłoro­
czna Miss JOrate Mikutaite.

Pierwszą wicemiss została Ewa 
Śimkunaite, drugą wicemiss Rasa Mi- 
liute. Najpiękniejsza Polka Litwy, wil- 
nianka Iwona Matoń, w tym konkursie 
zdobyła laury miss Litewskiej Telewiz­
ji. Miss publiczności została wybrana 
Agne Kuryte, rzeczywiście niezwykle 
sympatyczna dziewczyna.

J . P.
NA ZDJĘCIU: od prawej— Jurga 

Tautkute — Miss Litwa-94, pierwsza 
I druga wicemiss.

Fot Algimantas Brazaitis

7 maja świętowano w Litwie 
Dzień Odzyskania Prasy, Języka i 
Książki. W przededniu w Pałacu 
Kultury i Sportu MSW odbyła się 
rozszerzona konferencja prasowa 
z udziałem ministra spraw wew­
nętrznych Romasisa Va itiekunasa, 
generalnego komisarza Petrasa 
Liubertasa, innych pracowników 
ministerstwa, komisarzy policji. Do 
dziennikarzy (a byli obecni pra­
cownicy większości dzienników 
oraz  przedstaw icie le  3 gazet 
branżowych) zwrócił się minister 
R. Vaitiekunas. Podziękował pra­
cownikom prasy, radia i TV, którzy 
piórem i słowem pomagają zwal­
czać przestępczość, przyczyniają 
się do ujawniania wielu ciemnych 
stron dzisiejszej rzeczywistości. 
Mówił, że niezależna i wolna prasa, 
świadczy o dem okratycznym  
państwie. Zaznaczył jednak, że 
obecnie, kiedy słowo pisane i 
mówione stało się swoistym towa­
rem nie warto nadużywać tej wol­
ności i tworzyć wyłącznie ciemny, 
zastraszający obraz życia społe­
cznego. Minister życzył, aby współ­
p raca  dzien n ik arzy  i po licji 
układała się jak najpomyślniej.

Tę myśl kontynuował P. Liu- 
bertas, podkreślając, że ostatnimi 
laty prasa za bardzo postarała się 
stworzyć negatywny obraz polic­
janta, a chciałoby się, aby ludzie

pióra odróżniali ziarno od pte* 
Komisarz generalny mówił o tym, 
że wśród szeregowych policjantó* 
oraz młodszych i starszych ofi­
cerów, większość i to absolutna 
stanowią ludzie oddani służbie 
sprawiedliwości, nie plamiący p* 
noru munduru policyjnego. * f  

—  Prawdziwąsensaeję&aflO"'
teraz publikacja o dobrym, rf®* 
nym pracowniku policji — P0**' 
dział Ćeslovas Grincevi£iusj redak­
tor naczelny tygodnika "Sargrf* 
("Ochrona") —  my, (Jzienn̂ S  
nie powinniśmy na łamach s**8 
gazet pokazywać wyłącznie n y  
tywny obraz ludzi w mundursA w 
kógcu-to oni nas bronią I chroo*  ̂

Inni dziennikarze rówa|» 
przyznali, że policję i prac°wn̂  
prasy łączy jednakowo triJ 
praca, są jakby w jednej s P y  
powinni więc lepiej się r& & & *
IPrzy lampce świątecznego*®^ 
na dziennikarze piszący 
praworządności z okazji J  
Prasy składali sobie życzeniąt. 
podpisana uczyniła to w 
polskim. Koledzy po 
cy zebrani przyjęli to 
decznie, mówiąc o tym, ż® 
tępczość i zło, które 
zwalczamy są, niestety, 
naine i pisać o  nich 
wszystkich językach.

Jadwiga
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Leon W itkiew icz

Przyjęcie na cześć pani Ewy Bandrowskiej (impo­
nująca niewiasta o wspaniałej postawie i pięknych o- 
czach) było dużym tryumfem towarzyskim państwa 
Charwatów i stanowiło prawdziwy ewenementw Kow­
nie. Przyjęcie to przełamało ostatecznie lody między 
trzymającym się z chłodną rezerwą w stosunku do nas 
towarzystwem litewskim a  nami. Oboje państwo Char- 
watowie byli wzorowymi gospodarzami w swoim 
domu. Umieli bez żadnego wysiłku stworzyć u siebie 
przyjemnąatmosferę, tak że goście czuli się swobodnie 
i milo. Minister Charwat lubił zagrać w bridge’a, lecz 
okropnie wymawiał partnerowi prawie każde jego 

j wyjście; grał też na fortepianie skoczne obertasy i kuja­
wiaki oraz polki i mazury—wszystko wyłącznie ze słuchu.

Przyjęcie u państwa Charwatów na cześć pani 
Bandrowskiej było na wielką skalę. Tłumy gości prze­
lewały siępo wszystkich piętrach willi. Bufety zimne 
ustawione były w sali jadalnej i w salonie na pierwszym 
piętrze. Polskie wódki, francuskie koniaki i szampan 
lały się strumieniami; szczególne powodzenie miał 
szampan, którego goście wypili poważne ilości; przy 
ostatecznym obliczeniu okazało się, że ponad jedną 
butelkę szampana na osobę... zabawa odbywała się w 
prawdziwie szampańskich humorach i przeciągnęła się 
*> rana. Tańczono dosłownie wszędzie, gdzie tylko 
tyto choć trochę wolnej posadzki.

Zupełnie innego rodzaju przyjęcia miały miejsce w 
domu państwa Charwatów w dniach polskich świąt 
narodowych. Przybywali wówczas masowo członkowie 
miejscowej Polonii. W dniach 11 listopada 1938 roku 
13 “ i3 1939 roku przez dom posła Rzeczypospolitej 

| Polskiej w Kownie przewijało się co najmniej około 
; 1000 osób. Przyjęcie te  trwały od godziny 3 po 
południu do 9 wieczorem i przychodził na nie każdy 

I °tok, aby choć tylko uścisnąć dłoń ministra RP i 
|  *Pędzić kilka chwil na terytorium symbolicznie pols- 
|| Wszystkie panie z poselstwa: Wanda Charwato- 
| p j  moja żona, Janina Załęska, Władysława Dziarczy- 

°wska, Irena Białkówna, Eugenia Sadowska, Irena 
rotWmowska, Teofila Jelińska i Janowa Kowalowa, 

8aty się, by okazać jak najwięcej serdecznej 
Jejm ości gościom — Polakom z Litwy. Były to 
wiê rt*3 nai*>ar<*z‘ej demokratyczne, jakie kiedykol- 

j widziałem. W salonach ministra Charwata
robot ■ S'^ I s l l  s*ebie księża katoliccy, inteligenci, 

włościanie, szlachta zaściankowa i przedsta- 
Msko-ram°ŻnyCh rot*z‘n ziemiańskich, arystokracji 
- od ■ ^ ei- Stroje zebranych byty najróżniejsze 

*P°dni *T °WyCh czarnyc*1 Wżurków i sztuczkowych 
%hwi • p ©  1 kombinezonów robotniczych i pro- 
Pcnsio -*011 ̂ P 01 zsamodziału. Przychodzili nawet 
swoigj, n“sz® z domu ubogich starców w Kownie w 

biało-niebieskich perkalach 1 po- 
Pizv i?0 - <̂z*ec*z ochronlci poIslUej.

i  ■ '  H P  przyjęć dużo rozmawiałem z Po- 
iJiagnCs *"7- Mój mundur szwoleżerski działał jak 
HężcjJ18 Wszystkich, młodych i starych, na kobiety i 

mocniej przyciągał on 
Ptzej Pici- Byłem w nieustannym oblężeniu
Polskie- ' uczcnnice starszych klas miejscowego 

S^i”°  8imnazjum i zasypywany tysiącem  
j M  Pytań dotyczących wojska polskiego i 

ltrc*owaiv Uru Pu*ku szwoleżerów rokitniańskich. In- 
?flaczcnit u ^zystkie najdrobniejsze szczegóły, 
a l'aran1i ^ v ej wsĄżki orderowej, każdej gwiazdki 

nikach, wężyka na kołnierzu z orzełkiem 
'lr<)POft2y ^ znurów-akselbantów, szwoleżerskiego 

plenj _ * 2ytcg° białym srebrem z amarantowym 
*«rali(Sz°tllfu itd. Chłopcy szczególnie wprost 

mundur polski, obstępu- 
faplśj ̂ ^ koło. Dopytywali się o moją szablę 
>>Jtffcw°*eż£rską, prosili 0 pozwolenie, aby przy­

nieść ją  z przedpokoju, a  potem oglądali chciwie z I 
gorącym zainteresowaniem. W oczach ich błyszczał 
prawdziwy, nie udawany zapał i nieodparta chęć 
przywdziania polskiego munduru. Być może zgrze-l 
szyłem wówczas mocno, w latach 1938 i 1939, w Kow-1 
nie, podsycając ich entuzjazm i zapał do wojska pols­
kiego opowiadaniami o  naszych wspaniałych pułkach,
0 ich historii bojowej i o ich starych tradycjach.

Starsi zaś, przeważnie robotnicy i włościanie z Po­
lonii litewskiej, wypytywali o warunki żyda szerokich 
mas w Polsce, o możliwości pracy i zarobków. Nie 
narzekali przy tym na swój los, chociaż niejeden ż nich 
wyglądał bardzo ubogo i — co było dla mnie niezmier­
nie ważne — nie wyrażali żadnych chęci emigrowania 
do Polski. Najbardziej interesowało ich, czy Polska 
pogodzi się —  jak to określali S  z Litwą, poruszali 
również kwestię Wilna i czy będzie można swobodnie 
przejeżdżać przez granicę do Ostrej Bramy, do cu­
downego obrazu Matki Boskiej. Chcieliby również, 
aby na Litwie były polskie szkoły początkowe, a  w 
koSciołach katolickich spowiedzi, kazania i śpiewy w 
języku polskim. Pewna starsza kobieta, szlachcianka z 
okolic Poniewieża, mówiła trzymając mnie za rękaw:

— Jaż nie mogie, panie, inaczy śpiewać Zdrowaś 
Maryja, jak tylko po naszemu, jaż nie rozumia po 
ichniemu, po litewsku. D a spawiedzi chadzać nie 
moga, bo kunigas nie gada po naszemu.

Mowa tutejszych Polaków, z nielicznymi wyjątka­
mi, jest podobna do narzecza, którym mówi całe Wilno
1 Wileńszczyzna, a dawniej mówiło całe Wielkie Księst­
wo Litewskie. Jest to mowa śpiewna i bardzo odrębna, 
z domieszką białoruską, miękka i o bardzo silnym 
przeciąganiu sylab. Ale piękna jest ta mowa naszych 
braci Polaków z Litwy. Odzywają się w niej i przypo­
minają czasy przeszłe —  Wielkie Księstwo Litewskie 
złączone wspólnie z Koroną Polską.

W parę miesięcy później, w tragicznych i ciężkich 
dniach wrześniowych, poznałem jeszcze bliżej Po­
laków z Litwy. Okazali się oni wprost wspaniali. Nie 
było takiej ofiary, jakiej nie byliby gotowi złożyć dla 
Polski. Tysiące bezimiennych Polaków z Litwy dzieliło 
się często ostatnią-kromką Chleba z nieszczęśliwymi 
uchodźcami z Polski, a przede wszystkim z żołnierzami 
polskimi, którzy uszli do Litwy przed niewolą sowiec­
ką. Mieszczaństwo polskie z Kowna przygarnęło naj 
zupełniej bezinteresownie tysiące Polaków z na 
rażeniem się władzom litewskim, ofiarowując gościnę 
przytułek, a  niejednokrotnie i cywilne ubrania, i ukry 
cie żołnierzom polskim, wędrującym w tym czasie, 
choć nie było ich wielu, do Francji, do Armii Polskiej 
generała Sikorskiego, aby walczyć z Niemcami. Wielu 
młodych Polaków z Litwy poszło razem z nimi.

Towarzystwo polskie Pochodnia i kowieńskie 
GimnazjumPolskieurządzaływkamawaleroku 1939 
swoje własne zabawy, połączone z amatorskimi przed 
stawieniami teatralnymi i popisami muzykalno-wokal 
nymi, deklamacjami itd. Były to niezwykle miłe wie 
czory; dostarczyły one  nam  licznych wrażeń 
przywoływały w iele  przyjem nych w spom nień 
Młodzież polska na Litwie, nie znająca życia młodzieży 
w Polsce po 1918 roku, we własnym państwie niepod 
ległym, pachniała jak młody las sosnowy żywicą, 
świeżym, idealistycznym patriotyzmem. Atmosfera ich 
zebrań i wieczorków przypominała mi do złudzenia 
czasy szkolne mego pokolenia w zaborze rosyjskim, 
czasy tajnych kółek samokształcenia i pracy w niepod­
ległościowych organizacjach, kiedy zbieraliśmy się w 
niedziele i w dni świąteczne konspiracyjnie, małymi 
grupkami, aby uczyć się nie sfałszowanej przez rosyj­
skiego zaborcę historii i literatury polskiej. Podobnie! 
działo się i obecnie w środowisku młodzieży polskiej 
na Litwie. Panował tu pomiędzy tą młodzieżą duchl 
konspiracyjny. Młodzi Polacy w Litwie nie mogli jaw{ 
nie manifestować swej polskości i swoich gorących] 
uczuć dla Polski.

Szczególnie dodatnio wyróżniła się grupa harcers-l 
. ka w w artościowym  ponad pochwały zespole 

młodzieży polskiej gimnazjum kowieńskiego. Harce­
rze polscy z Kowna we wrześniu i w październiku 1939 
roku oddali niespożyte usługi, dopomagając bardzo 
skutecznie w utrzymaniu łączności między obozami 
internowanych żołnierzy polskich na Litwie.

Wielkim wydarzeniem karnawału 1939 roku był 
doroczny bal wojska litewskiego w Kasynie Garnizo­
nowym w Kownie. Poszliśmy tam ze szczególną cieka­
wością, ponieważ chciałem poznać zwyczaje towarzys­
kie elity litewskiej. Opisałem juź poprzednio kasyno 
oficerskie w Kownie, ale okazało się, że nie poznałem 
jego najbardziej reprezentacyjnych części, a mianowi­
cie: ogromnej sali balowej, sali bankietowej, salonów 
przyległych do tych dwóch sal, czytelni oraz pokojów 
bufetowych i do gry w karty. Do kasyna kowieńskiego 
nasze kasyno garnizonowe w Warszawie ani rozmiara- j 
mi, ani urządzeniami nie umywało się nawet, W dwu­
piętrowej sali balowej z balkonami, z których dwa służą 
dla orkiestry, mogłoby z łatwością tańczyć kilkaset par. 
gain balowa może pomieścić bez trudu do tysiąca osób.

SPORT
'ŻALGIRIS* — MISTRZEM 

KRAJU
Tytuł mistrza republiki w ko­

szykówce zdobyli koszykarze ko­
wieńskiego "Żalgirisu', którzy w serii 
finałowej zwyciężyli drużynę "Atleta- 
s a \  W kolejnych meczach *Żalgiris* 
pokonał swych przeciwników wyni­
kiem 64:61 i 81:65. Tak więc po 
osiągnięciu trzech zwycięstw i ponie­
sionej jednej porażce koszykarze 
‘Żalgirisu* zapewnili sobie tytuł mis­
trzowski.

Już w randze mistrzów drużyna 
'Żalgirisu11 rozegrała spotkanie to­
warzyskie z reprezentacją Litwy, ule­
gając — 60:76.

KANADA — PO RAZ 20
N a lo d o w isk ach  W łoch za ­

kończyły się rozgrywki mistrzostw 
świata w hokeju na lodzie. Po 33 
latach spełniło się marzenie Kanadyj­
czyków. Zostali mistrzami po wygra­
niu dramatycznego meczu z Finami. 
To już 20 tytuł mistrzowski reprezen­
tacji Kanady w historii 58 turniejów o 
światowy prymat w hokeju.

W s o b o tę  w s p o tk a n ia c h  
półfinałowych oba zespoły odniosły 
zdecydowane zwycięstwa. Finowie 
wygrali z USA— 8:0, a  Kanadyjczycy 
pokonali reprezentację Szwecji — 
6:0.

Rywalizacja o złote medale mis­
trzostw świata trzymała w napięciu 
do końca. W normalnym czasie 
m ecz zakończył się wynikiem — 
1 :1. Dogrywka nie przyniosła roz­
strzygnięcia, ale bliżej sukcesu byli 
K anady jczycy . O su k c es ie  ho­
keistów "klonowego liścia* zadecy­
dowały rzuty karne (tak jak o ich 
porażce w finale olimpijskim w Lille­
hammer, kiedy to przegrali ze Szwe­
dami). Kanadyjczycy tym razem 
okazali się bardziej odporni nerwo­
wo od rywali — decydującego gola 
strzelili w drugiej serii rzutów kar­
nych. Zwycięską bramkę zdobył ka­
pitan reprezentacji Luc Robitaille.

W spotkaniu o medale brązowe 
Szwecja pokonała drużynę USA — 
7:2.

Końcowa kolejność mistrzostw 
świata: 1. Kanada, 2. Finlandia, 3. 
Szwecja, 4. USA, 5. Rosja, 6. Włochy, 
7. Czechy, 8. Austria, 9. Niemcy, 10. 
Francja, 11. Norwegia, 12. W. Bryta­
nia.

Do grupy 'B* została zdegrado­
wana W. Brytania, która przegrała z

N orw eg ią  — 2 :5 . W przyszło­
rocznych mistrzostwach świata w 
Szwecji miejsce Brytyjczyków zajmie 
Szwajcaria.

Tradycyjnie juź dziennikarze ak­
redytowani na mistrzostwach wybrali 
najlepszych hokeistów. Oto drużyna 
Ali Stars MŚ-94: B. Ranford (Kanada) 
— T. Jutilo (Finlandia), M. Svensson 
(Szwecja) — J. Kurri (Finlandia), S. 
Koivu (Finlandia) — P. Kariya (Kana­
da).

Obradujący w Mediolanie kon-. 
gres IHF wyznaczył organizatorów 
przyszłorocznych mistrzostw świata. 
Odbędą się one w Szwecji, a  preten­
dentem  do zorganizowania mis­
trzostw świata w 1996 r. zgłosiła się 
Austria.

SUKCES CIĘŻAROWCÓW 
ROSJI

W czeskim mieście Sokolovo za­
kończyły się mistrzostwa Europy 
ciężarowców. W ̂ klasyfikacji druży­
nowej za  dwubój i poszczególne 
boje na czołowej pozycji sklasyfiko­
wano Rosję — 9 złotych, 5 — sre­
brnych ł 4 brązowe medale przed 
Ukrainą (7,6,6) i Bułgarią (6,4,3).

W wadze do 76 kg zwyciężył R. 
Sawczenko (Ukraina), uzykując w 
dwuboju 355 kg. Taki sam wynik 
mieli Ormianin Ch. Kapanacjan i 
drugi sztangista z  Ukrainy R. Sewa- 
tiejew.

W wadze do 83 kg zwyciężył Uk­
rainiec W. Bażan (377,5 kg) przed 
swym k o leg ą  A. Błaszczykiem  
(375,5) i Mołdawaninem W. Wakar- 
czukiem (370 kg).

W wadze' do 91 kg prawdziwy 
triumf świętował A. Pietrow (Rosja). 
Ustanowił on aż 20 rekordów — 9 
Europy i 6 świata w kategorii ju-i 
niorów oraz 2 Europy i 3  świata wśród 
seniorów. W dwuboju A. Pietrow 
uzyskał 412,5 kg.

W wadze dó  99 kg zwyciężył S. 
Syrcow (Rosja), ustanawiając dwa 
rekordy świata w dwuboju (415 kg) i 
podrzucie (225 kg). Drugi był zawod­
nik Białorusi O. Cirico (387,5 kg).

W kategorii wagowej do 108 kg 
zwyciężył zawodnik Ukrainy T. Tąj- 
mazow, bijąc rekordy świata w dwu­
boju (430 kg) i podrzucie (235,5 kg).

W absolutnej kategorii wagowej 
zwyciężył Rosjanin A. Czemierkin, 
ustanawiając aż trzy rekordy świata 

^  w dwuboju— 450 kg, w rwaniu —
200,5 kg i podrzucie— 250 kg. Drugi 
w tej kategorii ciężarowiec z Ukrainy 
S. Nagimy był o 38,5 kg gorszy.

Ogłoszenie do "Kuriera Wileńskiego"  

można dać również w śródmieściu
Obecnie, aby dać reklam ę do "K uriera Wileńskiego” nie­

koniecznie je s t  jechać do Domu Prasy. Ogłoszenia do nasze­
go dziennika za pośrednictw em  B iura Reklamy przyjmowa­
ne  s ą  pod ad resem : V iln ius, G edim ino p r. 46 —  1, tel. 
61-53-43 od 9.00 do 19.00 w dniach pracy. ZAPRASZAMY.

Znad Wili
R a d io  7 3 3 4 / 1 0 3 .8  F M

Dział reklamy: 
a l. Laisves 60, 2056 Vilnius, 

teł. 42 94 57, tel./fax 42 94 65
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TELEWIZJA
WTOREK, 10 MAJA 

LTV
8.05 — Program inf. 8.35 — Wia­

domości w jęz. niemieckim. 9.00 •— 
Wiadomości wjęz. francuskim. 9.25 — 
Witaj,'Francjo. 9.55 — Wideofilm 
„Krewni” (5). 18.00 — Wiadomości. 
18.10 — Nowości BBC. 18.40 — Wia­
domości (ros.). 18.50 — Dla dzieci. 
1930 — Z archiwów klasyki filmowej. 
„Naszyjnik”. 20.00 — Film dok. 20.15
— Ktoś kogoś... 2135 ~  Wideofilm' 
„Krewni” (6). 22.05 — Sala baletowa.
22.40 — Spotkanie z K. Platelisem.
23.15 — Wiadomości wieczorne. 2335
— Film „Powściągliwa”.

BAŁTYCKA TV
19.00 — Godzina CNN. 20.00 f -  

Wiadomości; 20.05 — Niezwyczajna 
mieszanka. 20.25—Film „Do ostatnie­
go tchu”. 22.00 — Nowości bałtyckie. 
22.15!— Film „Mr Scarface".

TELE-3
7.00 — Nowości CNN. 730 — 

Lekcja ang. 733 Wiadomości. 7.40
— Muzyka. 8.40 — Serial „Dyżurna 
apteka” (35). 9.00 — Lekcja ang. 9.05 ;
— Magazyn poranny. 1030 — Instru­
menty muzyczne. 11.00— Disco. 12.00
— K-l. 13.00 — Nowości CNN. 1330
<— Nowości biznesu CNN. 14.00----
Żywność i wino. 1430 — Wakacje w 
raju. 15.00 — Sport dla wypoczynku.
16.00 — Lekcja ang. 16.03 — Muzyka.
17.20 — Filmy ahirn. 17.55 — ’ Na­
bożeństwo majowe. 1830 — Serial 
„Dyżurna apteka” (35). 19.00 — 
Wieści. 19.20 — Lekcja ang. 19.25 — 
Ze wszystkimi szczegółami. 1935 - - jj| 
Serial „Santa Barbara”. 20.25 — Wit­
ryna. 2030 — Wiadomości. 2035 —■ 
Nowości CNN. 21.05— Muzyka. 21.30
— Lekcja ang. 2133 —.. Magazyn 
podróży. 22.00 — Film „Hymn amery­
kański”. 23.40 — Lekcja ang. 23.43—■ 
Muzyka.

TVP-1
10.00*-— Wiadomości. 10.15 — 

Mama i ja. 1030 — Domowe przed­
szkole. 10.55 — Porozmawiajmy o 
dzieciach, il.00-4- „Życie” — serial 
prod. japońskiej. 11.45— Armie świata 

— Węgry. 12.00— Giełda pracy, giełda 
szans. 12.20 — Klub Samotnych Serc. 
12.35 f i l „ U  źródeł — początki 
chrześcijaństwa”—serial dokumental­
ny. 12J0— „Stolat”— magazyn ubez­
pieczeń społecznych. 13.00 — Wiado­
mości. 13.15 — Magazyn notowań.
13.45 — Dla dzieci: „Tik-Tak”. 1430 
■—■ 16.55 — Telewizja edukacyjna.
17.05 — Dla dzieci: „Tik-Tak”.. 17.50 
—Muzyczna Jedynka. 18.00 —Teleex- 
press.18.20 — Sensacja XX wieku — * 
„Księga szpiegów”. 18.45 — W kinie i 
na kasecie. 19.05 — „Królik Biigś 
przedstawia” — serial anim. prod. 
USA. 19.30 — Rewizja nadzwyczajna
— Monte Cassino. 20.00 — Wieczo­
rynka. 20.30 — Wiadomości. 21.10 — 
„Hazardzista” — film fab. prod. USA. 
2230 — Sejmograf — magazyn parla­
mentarny. 23.05— Listy o gospodarce. 
2335 — Z wizytą u Bułata Okudżawy.
24.00 — Wiadomości. 0.15 —  Muzy­
czna Jedynka. 0.20 — Niezwykłe biog­
rafie. 0.45 — „Dzieci z Radwanowa”.
1.15.%- „Sabat”. 1.55 — Siódemka w 
Jedynce.

OSTANKINO
8.00 — Dziennik. 8.20 — Popatrz, 

posłuchaj. 8.40 -=■• Filrity anim. 9.05 — 
Serial „Goriaczew i inni” (25). 935 — 
Bajkowy kompas. 1030 — Eldorado.
11.00 — Dziennik. 14.00 — Dziennik.
14.25 — Przedsiębiorca. 15.10 — 
Działanie. 15.20— Film anim. „Przy­
gody Tomka Sawyera”. 15.50 — 
Mówiąc między nami... 16.10 — Rock. 
16.50 — Abecadło prywaciarza. 17.00 
—Dziennik. 17.25— Album poetycki.
17.45 —  Pogoda. 17.50 M  Film 
„Rozłam? (1). 18.45 — Z  pierwszych 
rąk. 18.55 — Temat. 19.40 — Dobra­
nocka. 20.00~  Dziennik. 2035 — Po­
goda. 20.45 — Beau monde. 21.00 —■ 
Piłkarskie mistrzostwa Rosji. „Loko­
motywa” Moskwa —- „ R o to r” 

3W ołgograd. 2Z 30 — TV- show.

„50x50”. Podczas przerwy—o 23.001— 
Dziennik 24.00 — Ekspres prasowy.

ŚRODA, 11 MAJA
LTV

8.05 — Program inf. 835 -—Wia­
domości w jęz: niem. 9.00 — Wiado­
mości w jęz. francuskim. 9.25 — Wide­
ofilm  „Krewni” (6 ). 18.00 — 
Wiadomości. 18.10 — Nowości BBC.
18.40 — Wiadomości (ros.). 18.50 — 
Dla dzieci. 19.25 — Film dok. 19.50 — 
Serial „Psi dom” (11). 20.15 — Dys­
kusja o Akcie Restytucji 21.00 — Pa­
norama. 21.35 — Wideofilm „Krewni” 
(7). 22.05 — Gra TV „Ostatnia szan­
sa”. 2235 — W salach koncertowych 
świata. 23.25 — Dziennik wieczorny.
23.40 — Wileński „Rock-94”.

BAŁTYCKA TV
19.00 — Godzina CNN. 20.00 — 

Dziennik.. 20.05 — Wiadomości ze 
świata (CNN)^20.20 — Film „400 
dosów” (Francja). 22.00 — Nowiny 
bałtyckie. 22.15 — Film. „Rzeka złego 
człowieka”.

TELE-3
7.00 — Dziennik CNN. 7.30 

Lekcja ang. 7 3 3 :— Wiadomości. 7.40
— Muzyka. 8.45— Film „Santa Barba­
ra”. 935‘— Lekcja ang. 9.40 — Maga­
zyn poranny. 10.15 — Listy z Włoch.
11.00 -—Radujcie się. 11.45— Muzyka 
ludowa. 1230 — Alpy, Dunaj, Adria­
tyk... 13.00— Dziennik CNN. 1330 — 
Nowości biznesu CNN. 14.00 — Żyw­
ność i wino. 14.30 — Wakacje w raju.
15.00 — Sport dla wypoczynku. 16.00
— Lekcja ang. 16.03 — Muzyka. 17.20
— Filmy anim. 17.55 — Majowe na­
bożeństwo. 1830— ProgramzJurbor- 
ka. 19.00 — Najświeższe wiadomości.
19.20 — Lekcja ang. 19.25 — Z e 
wszystkimi szczegółami. 1935 — Film 
„Santa Barbara”. 20.25— Witryna.

. 20.30 —- Wiadomości. 2035 — Dzien­
nik CNN. 21.05 — Muzyka. 2130 — 
Lekcja ang. 21.33 — Wolne słowo.
22.00 — Film „Hawajczycy”. 0.10 — ■ 
Lekcja ang.

TVP-1
10.00 — Wiadomości. 10.15 — 

Mama i ja. 1030 — Domowe przed- 
szkole. 10.55 — Porozmawiajmy o 
dzieciach. 11.00 — „Hasło: Kocham 
Cię” — serial prod. USA. 11.50— Mu­
zyczna Jedynka. 11.55 — .flaki jest 
świat” — magazyn reporterski. 12.20
— Klub dobrej książki. 12.40 — Wia­
domości. 1230 — Uroczysta Odprawa 
W art przed G robem  Nieznanego 
Zołnierea z okazji 50-tej rocznicy bitwy 
o M onte Cassino. .13.45 —- Dla 
młodych widzów. 1430 — 16.55 — TV 
edukacyjna, 17.05 — Dla młodych 
widzów. 17.50 — Muzyczna Jedynka.
18.00 — Teleexpress. 18.20 — Zielo­
nym do góty -A  magazyn ekologiczny.
18.40 — Reportaż. 19.00 — „Hasło: 
Kocham Cię” — serial prod. USA.
20.00 — Wieczorynka. 20.30 — Wia­
domości. 21.10 — Finał Pucharu 
UEFA. 23.10 — XXX lat Studenckie­
go Festiwalu Piosenki. 24.00— Wiado­
mości. 0.15 — Muzyczna Jedynka. 0.20
— „Połączone pokoje” — film fab. 
prod. ang.

OSTANKINO
5.15 — Gimnastyka. 530 — Pora­

nek. 7.45 — Przegląd rynku nierucho­
mości. 8.00 — Wiadomości. 8.20 — 
Sroka. 835 — Film fab. „31 czerwca” 
(1). 9.40 — Klub podróżników. 10.30
— Dżem. 11.00 — Wiadomości. 11.20
— Ekspres prasowy. 14.00 —  Wiado­
mości. 14.15 — Przedsiębiorca. 15.20
— Film anim. „Przygody Tomka Sawy­
era". 15.50 — Dżem. 16.20 — Film 
anim. „Latający dom”. 16.50— Zagad­
ka. 17:00— Wiadomości. 17.25' — 
Spółka „Mir”. 17.45 — Dokumenty i 
losy. 1730 — O pogodzie. 17.55 — 
Film fab. „Rozłam" (2). 18.55 — Wy­
wiad z J. Cziurbanowem. 19.40— Dob­
ranoc, dzieci. 20.00— Wiadomości. 

-2035 —’ O pogodzie. 20.45 — Wagon 
03.20.55— Koncert z okazji 70 roczni­
cy działalności twórczej I. Moisiejewa.
22.25 — Akademia. 22.50 — Ekspres 
prasowy. 23.00 — Wiadomości. 23.10
— Maksyma. 23.40 — Program mu­
zyczny.

Magazyn Wileński
PRENVM ERAJA; JAKIEJ JESZGZffiffilE^YĘg
G d zie : W Domu Prasy (al. Laisvćs 60), na VII piętrze, 

w pokoju 0701 czy 0702I 
K ie d y : Już od dziś, w dni pracy, w godzinach od 10 do 18.

Ale tylko do 10 czerwca!
Z  h itu : Oczywiście, że z nami, czyli z "M agazynem Wileńskim*!
Z a ile :  Tylko za 11.52 Lt!
Ile  ratęy: Aż dwadzieścia! . ;

Tak, aż 20 razy zawaha się prenumerator "Magazynu Wileńskiego’  na drugie pólroca 
wybierając —  za darmo! —  20 z ponad stu proponowanych mu książek!
Prenumeratę przyjmujemy na miejscu, ale żeby nie było tłoku, radzimy załatwić ją zawczasu 
na poczcie czy u kolportera (indeks 76735) i z kwitkiem opłaty zgłaszać się do nas po książk

■ i 1  ................. ......................i“ “ Ł— --------------- :—

będtęie m ia ł b^liótekąbógats^ą o 20 tomów
A jak komu i tego będzie za mało, dodamy jeszcze pięć książek —  za prenumeratę 

"Naszej Gazety' (indeks 67335). Prenumerata półroczna —  5.22 Lt

S S s .

m

; Z okazji 35 rocznicy ślubu długich i  pogod­
nych la t życia w  zdrowiu i  radości Rodzicom

Jadwidze i Czesławowi 
LITWINOWICZOM

życzą dzieci z rodzinami.
(Zam. 475)

SKUPUJEM Y ZŁOTO, PLATYNĘ 
ROZLICZAM Y SIĘ OD RAZU!

Pracujemy każdy dzień od godz. 9 do 20. 
Vrublevskio 2, kolo placu Katedralnego, 

Vilnius, tel. 22 70 17

DROGO SKUPUJEMY 
ZŁOTO, PLATYNĘ.

Vilnius, Savanoriq 36 — 
70, teL: 23-42-00, Śopeno 5 — 
19, lei. 26-08-07.

(Zam. 460)

Stale drogo 
SKUPUJEMY 

CZEKI INWESTYCYJNE. 
Yflnius, Ligonin&s 6, tel. 

22-10*24. Godziny pracy: 10-13, 
14-17.

(Zam. 462)

EKRANY

KUPUJEMY CZEKI 
INWESTYCYJNE.
Vllnios, leL 22-89-20, 61- 

74-27 , 6 3 -47-74 , P o cz ta  
Główna, sklep "Vaikif pasau- 
lis".

(Zam. 46 f)

SPRZEDAJĘ 
nowy traktor T40AM i sprzęt 
Yilnius, tel. 76-74-33,42-75-73.

(Zam. 482)

KUPUJEMY I SPRZEDAJEMY 
waluty, codziennie od godz. 9.00 

do 20.00.
Yilnius, Vrublevskio 2, obok pL 

Katedralnego, teL 22-70-17.
(Zam. 446)

SPRZEDAM 
niewykończony drewniany dom z 

działką w Duksztach, rejon wileński. 
Yilnius, tel. 47-30-21.

(Zam. 463)

SPRZEDAMY
rocznego źrebaka.
Yilnius, teL 48-29-33.

(Zam. 465)

Przedsiębiorstwo
konsultingowe

“INTERYERSLAS".
Yilnius, J. Basanavićiaus 29a, teL 

65-02-45.
(Zam. 470)

WYPOŻYCZAMY 
sukienki ślubne 1 komuny ne. 
Vilnius, teL 74-29-92,76-85-15.

(Zam. 478)

ODDAM W DZIERŻAWĘ 
działki ziemi koło Rudomina. 
Vilnius, teL 76-74-33,42-75-73.

(Zam. 481)

SPRZEDAM 
in s ta la c ję  gazow ą do a u ta . 

Załadunek od zewnątrz.
Vilnius, teL 46-14-06.

(Zam. 424)

POSZUKUJESZ NOWYCH 
PARTNERÓW?

Chcesz, żeby o Tobie I o Twojej firmie dowiedziano 
się w Polsce? Podaj ogłoszenie do "TRYBUNY". 
Pragniesz, by usłyszano o Tobie w Niemczech? 
Gazeta "Europacentr* czeka na Twoje ogłoszenie. 

Ogłoszenia są przyjmowane w redakcji 
"Kuriera Wileńskiego",

Vilnius, al. Laisves 60, pokój 1114. Codziennie 
w dniach pracy od 9 do 17.

UETUYA — .Uniwersalny żołnierz1 
(USA) — o 12, 16. 20. .Nigdzie się nic 
podziejesz” (USA) — 14.18.

VILNIUS - r ,  ,8«in w domu-2: 
zabłąkany w Nowym Jorku* (USA) -o
11.30.13.40.15.50.18.20.10. 

HELIOS — I sala — .Sól na naszej
skórze* (Niemcy — Francją) — o 10.12. 
14i 16,18,20. II sala— .Śmiertelny bój* 
(USA) —; o  10.10, 11.50, 13.30, 15.11 
.Fortepian” — o 17. .Kalifornia* -  o
10.10. .Ostatnia runda” — o 21.20. 

PERGALĆ — .Mężczyźni-figlarze*
(Francja, Wiochy) — o 12.14.16.18,20.

V1NGK> — .Wesołe miejsce” (USA) 
— o 15. 18. .Misja sprawisdttwofcT 
(USA) — 16.30,19.30.

AUŚRA — .Fordanserki* (USA)—o 
10.30, 12. 13.30. 17.20, 1850, 20.20 
.Mały świadek” (Indie, 2 s.) — o 15.

DRAUGYSTE — .Łaziennicy Hooły 
woodu” (USA) — o 15. 19. .Jaczca 
jedna miłość” (Indie, 2 s.) — o 16.40.

KALENDARIUM
* Wtorek (10.Y) jest 130 dniem 

1994 r. Do kolka roku 235 dni.
*  Znak Zodiaku— Byk.
*  Imieniny: Antonina, Antonin)'. 

Izydora.
. *  Wschód Stolica — 5.23, zactó* 

" — 21.09. Długość dnia 15 godz. 4« mii
*  Księżyc. Nów o 20 godz. 08 mi”-

POGODA
Litewska Służba Hydrometeoroio- 

giczna przewiduje na 10 maja zachmu­
rzenie z przejaśnieniami, bez opadó#- 
wiatr wschodni. Temperatura 15 "  
stopni ciepła.

W dągu następnych dwóch dni
opadów. Temperatura w nocy 0-~ 
stopni ciepła, miejscami przyinroz*1 
—2, w dzień 14 — 19 stopni ciepfe-

Dyżurni wydania: 
Jadwiga PODMOSTKO 
Jan LEWICKI 
Teresa STRUMtt.0 
Teresa ŻARK 
Bronisława M IC H A JŁO W SK * 

Anna RZEWUSKA

Wileński
Dziennik 

społeczno-polityczny Sejmu 
i Rządu Republiki Litewskiej. 
Ukazuje się od 1 iipca 1953 r.

Nasz adres:
Laisvśs pr. 60. 2056 Vilnius, • 

Uetuvos Respublika

Kod 67218 
Cena 30 ct (w Polsce - 1 0OO zł.)- 

Nr rejestracji — 2017015.

Drukuje Państwowe 
Przedsiębiorstwo „Spauda” -

TELEFONY: red a k to r;— 42-79-01 , z a s tę p c y  red a k to ra  — 
42-79-04 , 42-79-48 , s e k re ta rz  o d p o w ied z ia ln y  — 42-79-49. 

DZIAŁY: państw a i sam orządu terenow ego — 42-78-63, ekonomiczny — 
42-78-54, etyki, rodziny I prawa — 42-79-64, prawnik — 42-75-76, szkol­
nictwa I młodzieży — 42-79-73,42-69-86, życia politycznego — 42-78-81, 
życia wsi — 42-79-68, 42-78-90, stołeczny oraz aktualności — 42-79-77, 
handlu, usług I komunikacji — 42-79-56, literatury i sztuki — 42-79-88, 
felietonów I sportu — 42-90-63, listów — 42-69-65, komercyjny oraz 
organizacyjny— 42-72-70, korespondenci: na rejon wileński — 42-78-90, 
45-03-95, solec znicki— 52-780, ś  wi ęciański— 47-59-49, trocki 1 szy rwinc- 
W — 62-42-67, fotokorespondenci —  42-90-81, tłum acze — 42-90-60, 
42-72-71, styliści — 42-72-92, maszynistki — 42-77-72.

Redaktor 
Zbigniew BALCEWICZ

B iu ro  ogłoszeń i reklamy 
p r .  Laisvśs 60,

11 piętro, pokój nr 11*
Telefon — 42-69-63.

Czynne od 9.00 do 17-^
w dniach pracy- ^

mu


